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„Dar Pomorza” wyruszył ¡
w »Rejs Przyjaźni«

Wczoraj o godz. 15, 
Żegnany przez licznie 
zgromadzoną na molo 

żeglugi przybrzeżnej w 
Gdyni Publiczność, odpły 
nąt u> „Rejs Przyjaźni'4 
do Odessy statek Pań­
stwowej Szkoły Morskiej 
„Dar Pomorza". Na po­
kładzie statku zria idiiią 
się uczniowie II i III ro­
ku ySM Przejdą oni w 
czasie rejsu przeszkolenie 

Taktyczne.

| „Rejs Przyjaźni" odby- 
ś trać się będzie pod hasła 
1 mi V Światowego Festi- 
| walu Młodzieży i Studen 
i tów. i
| Na zdjęciach: z boku — 
I „Dar Pomorza" przed wy 
| ruszeniem z Gdyni. U do-

lu — zawieszeni na warij 
tach uczniowie Szkolyż 
Morskiej żegnają Gdynię Z

Proletariusz«
wszystkich krajów 
ł ą c z c i e  sl ęlGŁOS 

WYBRZEŻAOrgan KW Polskiej Zjednoczonej Parlii Robotniczej

P r z y j a ź ń  i w s p ó łp ra c a
między Chinami a Indonezją
rozwija się na zasadach

pokojowego współistnienia
Przemówienie Czou En-laia

AflSK, PIĄTEK 3 CZERWCA 1955 R.

W I E L K I E G O
CZYNU LIPCOWEGO

Fot. Z. Kosycarz =

V  S E S J A  N A U K O W A
Politechniki Gdańskiej 

rozpoczęta o b r a d y
Aula Politechniki Gdań­

skiej pełna. W pierwszych 
rzędach krzeseł zasiedli pra 
cownicy naukowi uczelni: 
profesorowie, adiunkci, asy­
stenci oraz zaproszeni goi­
cie z innych wyższych szkół 
technicznych kraju.

Za. stołem prezydialnym 
senat. Obok przygotowana 
do wystąpień mównica. Fron 
tową ścianę auli zdobi długa 
flaga i umieszczony na tle 
czerwonej draperii napis: V 
Sesja Naukowa Politechniki 
Gdańskiej.

Prof. dr H. Niewiadomski, 
opowiadając o kłopotach, z 
jakimi borykała się uczelnia 
w pierwszym okresie po 
wyzwoleniu, wymienił lako 
najdotkliwszy, brak wykwa­
lifikowanych pracowników 
naukowych. Brak ten PG 
odczuwała nieraz i w ciągu 
następnych lat swej dzia­
łalności.

W tej sytuacji rzucony prze« 
blisko 5 laty przez ówczesnego 
rektora PG. prof. dr Szulkina, 
projekt organizowania na wzór 
7SRR w końcu każdego roku 
akademickiego sesji naukowych 
miał szczególna wagę.

Projekt rektora Szulkina pod­
jął cały senat. Członkowie se­
natu wychodzili z założenia, że 
sesje naukowe, na które katedry 
i poszczególni pracownicy uczel 
nl obowiązani są przygotowywać 
referaty, będące podsumowa­
niem dorobku ich całorocznych 
prac badawczych, stanowić mo­
gą dla wielu młodych pracow­
ników uczelni poważny bodziec 
do terminowo wykonywanej pra 
do pracy naukowej, że dopomo­
gą w wychowaniu tak potrzeb­
ne! kadry młodych naukowców 

W 1951 r. nastąpiło otwarcie 1 
Sesji Naukowej PG. Była to . 
równocześnie pierwsza sesja te­
go typu w kraiu. Słuszności 
wprowadzenia tej formv pracy 
uczelni dowodzi fakt, że sesle 
naukowe weszły dziś w zwy- 
r-zai we wszystkich wyższych 
szkołach w Polsce, że przebie­
gała coraz lepiel. gromadząc co­
raz to wiece.i prac. O powodze­
niu koncepcji sesji PG świad­
czy I to również, że za niektó­
re prace przygotowane w ub 
latach na sesje, naukowcy tej 
nczelni. np. prof. prof. A!. Ryl- 
ke. J. Wożniekl, A. Polak otrzy 
mali nagrody państwowe.

Na stoliku prasowym, przy 
którym przysłuchuję się ina­
ugurującemu V Sesję Nauko 
wą PG przemówieniu rekto­
ra Hiickla, znajduje się gru­
by plik maszynopisów. To 
teksty przygotowanych refe­
ratów. Jest ich 200, grupują 
opracowania 12 sekcji roz­
maitych specjalności — owo 
ce całorocznych, samodziel­
nych czy /kolektywnych, o- 
pracowywanych przez ka­
tedry, a nawet wydziały ba­
dań, fragmenty dłuższych 
planowanych na okres WIku 
fet prac.

Z roku na rok poszerza 
się zakres sesji. W tym ro­
ku obok prac naukowych o- 
ceniane sa również prace dy­
daktyczno -  organizacyjne pc 
mocniczych pracowników 
naukowych uczelni. Wyróż­
niający sie w tej pracy o- 
tizymują nagrody pieniężne 
Rektor Hiickel wymienia na­
grodzonych. M. in. padała 
nazwiska: mgr inż. W. Ła­
pińskiego i G. Gorlikow- 
skiego z wydz. architektu­
ry; St. Wiewiórskiego 1 J. 
Bułki z BO; L. Bohdziewi­
cza i M. Węgrzyna z BW; 
Z.h. Ogrzewalskiego i Żyliń­
skiego z chemii; Zdz. Łuka- 
siewicza i I. Linder z elek­
trycznego; A. Deringa i F 
Ratajskiego z łączności; J

STANĘLI
budowniczowie »Czechnicy 
i załoga Kombinatu ¡m. Lenina

WROCŁAW PAP. Już niedługo popłynie prąd * 
„Czechnicy" podstawowej elektrowni dolnośląskiego 
systemu energetycznego, wielkiej budowli Planu 6- 
letniego. Im wcześniej jednak urządzenia elektrownl- 
olbrzyma oddane zostaną do rozruchu, tym szybciej 
„Czechnica" rozpocznie normalną produkcję.^ Wie­
dząc o tym załoga budowy postanowiła powitać święi 
to 22 lipca dalszym przyśpieszeniem tempa robót bu­
dowlanych i montażowych.

Zobowiązania cieśli, mura nia święta 22 lipca. Ich rea 
rzy, betoniarzy, zbrojarzy, lizaeja pozwoli na wyprodu 
monterów, techników, mi- kowanie dodatkowych ton 
strzów, inżynierów, całych stali i surówki oraz obniże- 
brygad 1 całej załogi rodziły nie kosztów własnych, 
się na długo przed masów- Do 22 lipca br. załogi dwu 
ką, na której je podsumowa pierwszych pracujących już 
no! Przygotowując się do w Hucie im. Lenina pieców 
podjęcia zobowiązań oma- martenowskich postanowiły 
wiano możliwości usprawnię wyprodukować dodatkowo 
nia organizacji pracy i zasto 1.500 ton stali. Jest to ilość, 
sowania nowych metod. Sto która wystarczyłaby do wy- 
sując listy gwarancyjne spa konania około 7.500 sztuk 
wacze „Energomontażu" sieczkarń lub blisko 5.000 
przy spawaniu rurociągu wy sztuk kopaczek do ziemnia- 
sokoprężnego osiągnęli naj- ków. Wykonanie tych zobo- 
wyższą jakość 900 spa- wiązań st.alownicy zabezpie- 
wów. Zorganizowano też ■ -ą sobie przez obniżenie o 
brygady kompleksowe 10 proc. ilości nietrafionych
montażowe, które przeszło wytopów oraz zwięksee;.ie 
dwukrotnie przyśpieszyły wytopów średnio od 16 do 
tempo montażu potężnych 20 ton.
turbozespołów,_ młynów wę- Na oze§£ święta 22 lipca 
glowych, kotłów, urządzeń ,-opotnicy obsługujący wiel- 
sterowniczych i innych. kie pjec  ̂ nr 1 i nr 2, posta- 

Niemal 2.000 robotników, powili wyprodukować ponad 
mistrzów, techników i inży- wyznaczone im zadanie 
nierów zebrało się na p'acu j g0() ton surńwki. Będzie to 
budowy, by w oparciu o zo- wysi)ek wzmożonej pracy 
Powiązania indywidualne i kilkudziesięciu brygad, 
zespołowe podjąć wspólny Zobowiązania lipcowe po­
wielić! czyn lipcowy. Z uwa zwoją załodze Kombinatu 
gą wysłuchała załoga zobo- im Lenina na tańszą pro- 
wiązań poszczególnych ze- dukcję surówki. M. in. wiel- 
społów. Załoga kotłowni po kopiecownicy postanowili ob 
stanowiła m. in. skrócić ter niży6 koszty własne o 1,200

PEKIN PAP. — Agencja ChRL, korpus dyplomatycz- 
Nowych Chin podaje, że pre ny oraz przedstawiciele spo 
mier Sastroamidjojo, prze- łeczeństwa chińskiego, 
bywający w Chińskiej Re- podczas bankietu. który 
publice Ludowej na czele upjyną) w niezwykle ser- 
delegacji indonezyjskiej, wy deczne  ̂ j przyjaznej atmos- 
dał w Pekinie bankiet, na ferze premier Czou En-lai 
którym obecni byli pr^e - Wyg ôsi] przemówienie, oś- 
stawiciele rządu i ogolno- wiadczając m, in.; 
chińskiego Zgromadzenia
Przedstawicieli Ludowych „Rozmowy przeprowadzo­

ne przez delegacie indone­
zyjską z przywódcami na­
szego kraju przyczyniły się 
do jeszcze większego ugrun- 
towania wzajemnej sympa- 
tli między naszymi krajami 
do wzajemnego porozumie­
nia w sprawach interesują­
cych oba nasze kraje“ .

Premier Czou En-lal pod­
kreślił, że podczas zwiedza­
nia miast chińskich i w xoz 
mowach z przedstawicielami 
ludności ChRL delegacja in­
donezyjska niewątpliwie mis 
ła możność przekonania się 
jak gorąco naród chiński 
pragnie pokoju, aby twór­
czo budować nową przy­
szłość. „Wizyta premiera Sa­
stroamidjojo — oświadczył 
mówca — jest jeszcze jed­
nymi dowodem rozwoju przy 
jaźni i współpracy między 
obu krajami na bazie pię­
ciu zasad pokojowego współ 
istnienia. Jestem przekona­
ny. że ta przyjaźń i współ­
praca zacieśni się jeszcze 
bardziej w oparciu o zasady 
sformułowane w uchwałach 
konferencji w Bandungu i we 
wspólnym komunikacie pre­
mierów Indonezji i Chiń­
skiej Republiki Ludowej“.

Polska
kandyduje

D O  R A D Y
B e z p ie c z e ń s t w a  O N Z

NOWY JORK PAP. Stały 
delegat PRL w Organizacji Na 
rodów Zjednoczonych Hen­
ryk Birecki poinformował 1 
czerwca sekretarza general­
nego ONZ oraz szefów wszy 
stlsich delegacji, że Polska 
będzie kandydowała w wy­
borach niestałych członków 
Rady Bezpieczeństwa. Wy­
bory te odbędą się podczas 
X sesji Zgromadzenia Ogólne 
go NZ w roku bieżącym. 
Jak wiadomo, Polska była 
niestałym członkiem Rady 
Bezpieczeństwa w latach 
1346—1947.
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------z -7~ ■ ■ atauuwua m. w«.*™- rpzyc Kosziy wiasne u
Sitkowskiego i L. Szymury min wykonania robot budów t złotych oraz zaos»zczę- 
z mechanicznego. W sum u | ianych i montażowych o 2 dz^  2.0(*) ton wysokogatun- 
rozdano 44 nagrody. dni, załoga „Termoizolacji“ knwpeo koksu

'.SW K&STS J & s ń & Z  2:dni. Zobowiązujemy się ze- W l  nra-

roboty °budowlane^ fS S S U
STn5° masCówce’Carobotok ^ 'której z a ł t P o r t ^  
wielkiej budowy, Szymon wykonać plan
Kacała. ca z 2 proc. nadwyżką oraz

* * * obniżyć braki o 1 proc., °d -
KRAKÓW — NOWA HU- lewni staliwa i żeliwa, wy- 

TA PAP. — Stalownicy, ŵdrni materiałów ognio- 
wielkopiecownicy, koksowni- trwełych, wydziału konstruk 
cy, walcownicy Kombinatu cĵ  staiowych i wielu Innych 
im. Lenina podjęli wiele cen 0kiektów pomocniczych, 
nych zobowiązań dla uczczę- __________

PODPISANIE
deklaracji
rządów ZSRR i FLRJ

BELGRAD PAP. Wczoraj o godzinie 19 minut 
25 czasu belgradzkiego, w Belgradzie w Domu 
Gwardii podpisana została deklaracja rządów 
Związku Socjalistycznych Republik Radzieckich 
Federacyjnej Ludowej Republiki Jugosławii.

Tekst deklaracji w językach rosyjskim i serb­
sko - chorwackim podpisali równocześnie: w imię’- 
niu rządu Związku Socjalistycznych Republik Ra­
dzieckich —  przewodniczący Rady Ministrów 
ZSRR N. A. Bulganin w imieniu rządu Federacyj­
nej Ludowej Republiki Jugosławii —  prezydent 
FLRJ Józef Broz-Tito.

Po podpisaniu deklaracji N. A. Bulganin i J. 
Broz-Tito uścisnęli sobie serdecznie dłonie. Na­
stępnie wymienili uścisk dłoni szef radzieckiej de­
legacji rządowej N- S. Chruszczów i szef jugosło­
wiańskiej delegacji rządowej J. Broz -  Tito oraz 
wszyscy członkowie delegacji rządowych ZSRR i 
FLRJ. , „

Przy podpisaniu deklaracji obecnych było po­
nad 150 korespondentów zagranicznych i jugosło­
wiańskich.

(Tekst deklaracji rządów Związku Socjalistycznych 
Republik Radzieckich i Federacyjnej Republiki Jugosła­
wii podamy w numerze następnym).

Z pobytu radzieckiej 
delegacji rzgdowej w Jugosławii

rozpoczną się
rokowania

między

ZSRR a Japonią
LONDYN PAP. — Dnia 

2 bm. ambasador ZSRR w 
Wielkiej Brytanii J. Malik, 
któremu rząd radziecki po­
wierzył prowadzenie roko­
wań dotyczących normaliza­
cji stosunków radziecko-ja­
pońskich, złożył rewizytę 
przedstawicielowi Japonii 
wydelegowanemu do prowa­
dzenia rozmów, Matsumoto. 
Wizyta miała charakter pro 
tokolarny.

Dnia 3 bm. w siedzibie 
ambasady ZSRR w Londy­
nie rozpoczną sie rokowania 
w sprawie normalizacji sto 
sunków między Związkiem 
Radzieckim a Japonią.

Obrady sesji trwać będą 
3 dni. Zapoczątkował je re­
ferat długoletniego pracowni 
ka PG, prof. dr inż. St. Łn- 
kasiewicza pt.: „Zdalne ste­
rowanie dźwigów portowych 
dla zwiększenia ich przeła- 
downości, odciążenia dźwi­
gowych i bezpieczeństwa 
manipulantów".

Następne ‘zebrania odbędą 
się w poszczególnych sek­
cjach. gdzie wygłoszone zo­
staną i przedyskutowane dal 
sze referaty. I- M.

Budowniczowie Miasteczka Festiwalowego na Grochu 
wie pracują w iście „warszawskim tempie". Do chwili ober 
nej wykonano już 75 proc. ogółu prac związanych z budo­
wą miasteczka, wyprzedzając o kilka dni harmonogram! 
25 maja na teren miasteczka przywieziono nowiutkie kuch­
nie, w których przygotowywać się będzie posiłki dla miesz­
kańców miasteczka.

Na zdjęciu: Wyładunek kuchni. CAF Fot Kubiak

STRAJK
pracowników
zatrudnionych

w Kwaterze Głównej 
ATO

BERLIN PAP. 12.00« pracowni 
ków zatrudnionych w kwaterze 
głównej „północ“  sił zbrojnych 
paktu północno - atlantyckiego 
(NATO) zastrajkowalo na znak 
protestu przeciwko wprowadze­
niu nowej umowy zbiorowej, o- 
graniczającej ich zarobki.

Nowy sukces 
alpinistów

DELHI PAP. — Brytyjska eks­
pedycja alpinistyczna, na której 
czele stoi dr Charles Evans, zdo 
była szczyt Kanczenjunga w Hi 
malajach. .Jest to trzeci pod 
względem wysokości szczyt gór­
ski na świecie i najwyższy ze 
szczytów dotąd niezdobytych. 
Ekspedycja zatrzymała się na 
wysokości kilku stóp od wierz­
chołka góry, by nie ranić uczuć 
miejscowej ludności, która wie­
rzy, że na szczycie Kftnczeń- 
Junga przebywają jej bogowie.

MOSKWA PAP. Agencja 
TASS nadała następujący 
komunikat: Członkowie dele 
gacji rządowej ZSRR — N 
S. Chruszczów, N .A. Bułga- 
nin 1 A. I. Mikojan wraz z 
członkami jugosłowiańskiej 
delegacji rządowej — E. Kar 
delem, A. Rankowiczem i in., 
po opuszczeniu wyspy Brio- 
ni kontynuowali podróż po 
kraju.

31 maja delegacja rządowa 
ZSRR zwiedziła stocznię im. 
„3 Maja‘‘ w Rijece. Członko­
wie delegacji radzieckiej za 
poznali się z organizacją 1 
techniką produkcji, odbyli 
rozmowy z kierownikami 
przedsiębiorstwa. Tegoż dnia 
członkowie delegacji radziec 
kiej po zwiedzeniu słynnej 
groty stalaktytowej w Postoi 
nie (Ludowa Republika Sło­
wenii), przybyli do rezyden­
cji prezydenta FLRJ J 
Broz-Tito w Bied

Przewodniczący Komitetu 
Wykonawczego Ludowej Re 
publiki Słowenii B. Krajger 
wydał kolację na cześć człon 
ków delegacji rządowej 
ZSRR.

1 czerwca ozłonkowie dele 
gacji ZSRR przybyli do sto­
licy Ludowej Republiki Sło­
wenii — Lubiany, gdzie 
zwiedzili zakłady „Litostroj" 
i odbyli rozmowę z kierow­
nikami zakładów.

Tegoż dnia członkowie de 
legacji radzieckiej udali się 
do stolicy Ludowej Republ: 
Si Chorwacji — Zagrzebia

W Zagrzebiu członkowie 
radzieckiej delegacji rządo­
wej zwiedzili zakiady „Rade 
Konczar". W towarzystwie 
kierowników zakładów obej 
rżeli oni poszczególne oddzia 
iy zaznajamiając się z or­
ganizacją produkcji, rozma 
wiali z przedstawicielami ra 
dy robotniczej i dyrektorem 
zakładów, z przewodniczą­
cym organizacji związkowej 
i sekretarzem zakładowego 
komitetu organizacji związ­
ku komunistów. Rozmowy 
dotyczyły samorządu robot­
niczego.

Wieczorem 1 czerwca czion 
kowie delegacji rządowej 
ZSRR odjechali do Belgradu

REALIZUJĄ
ZOBOWIĄZANIA
FESTIWALOWE

ZMP-owcy z m/s „General 
Bem“ donoszą, że na cześć 
V Międzynarodowego Festi­
walu Młodzieży i Studen­
tów zorganizowali na stat­
ku współzawodnictwo mię- 
dzywachtowe I w czynie 
festiwalowym wyremontowa 
li już własnymi siłami sza­
lupę.

Realizując zaś zobowiąza­
nie o rozwinięciu życia kul­
turalno, - oświatowego ZMP- 
owcy zorganizowali sekcje 
sportowe: ping-ponga. sza­
chową, bilarda chińskiego 
oraz warcabową. Ponadto 
systematycznie są organizo­
wane na statku wieczory ży 
wego słowa.

Otrzymaną z m/s „Ro-

Pietrzykowski, Kukier 
i Drogosz — w półfinale

BERLIN PAP. Popołudnio­
wa seria walk w czwartek, 
w 7 dniu mistrzostw Europy 
w boksie wyłoniła dalszych 
9 półfinalistów w wagach 
muszej, piórkowej iekkopół- 
średniej, lekkośredniej i cięż 
kiej. Znalazł sie wśród nich 
reprezentant Polski w wa­
dze lekkośredniej Pietrzy­
kowski. Przeszedł on do pól

Lechia
zwycięża w Warszawie

G w a r d ią
2 : 1  ( 1 : 1 , 1 : 0 )

w ćw ierćfinale pucharu F o is ti

(Tel. wł.). Rozegrane wczo 
raj w Warszawie ćwierćfina­
łowe spotkanie piłkarskie o 
puchar Polski pomiędzy 
gdańską LECH1Ą i stołecz­
ną GWARDIĄ, zakończyło 
się zasłużonym zwycięstwem 
Lechii 2:1 (1:1, 1:0). W nor­
malnym czasie, wynik był 
remisowy (1:1),

finału walkowerem, ponie­
waż na ringu nie stawił sie 
jego przeciwnik Anglik Ko­
ster, który uległ kontuzji tę 
ki w poprzedniej W'alce z 
Rumunem Dragnea.

A oto pozostałe wyniki serii 
popołudniowej: waga musza:
Behrendt (NRD) wypunktował 
Nagy (Węgry) oraz Dobrescu 
(Rumunia) wygrał niespodziewa 
nie z Majdlochem (CSR); piór­
kowa: Mehling (NRF) wygra! z 
Zimą (Austria), Zasućhin (ZSRR) 
wypunktował Horvatha (Wę­
gry); lekkopółśrednia: Petersen 
(Dania) wygra! z Guerdi (Egipt) 
a Budał (Węgry) z Dumitrescn 
(Rumunia); ciężka: Magnetto 
(Francja) zwycięży! s.ubnicka 
(NRD).

* * *
Oto półfinaliści w 5 wagach:
Kogucia: Schwartz (NRF) — 

Stiepanow (ZSRR); Hęllebuyrk 
(Belgia) — Stefaniuk (Polska);

Lekka: Lukic (Jugosławia) — 
Kurschat (NRF). Mustapha 
(Egipt) — Kautiainen (Finlan­
dia);

I-ółśrednla: sovllansky (Jugo­
sławia ) -  Gargano (Anglia), 
Hannex (Francja) — Linca (Ru­
munia);

Średnia: sjoelin (Szwecja) — 
Koutny (CSR), Szatkow (ZSRIł)
— Wemhoener (NRF);

Półciężka: Panunzl (Wiochy)
— Nitschke (NRD), Tonria 
(CSR) — Kchoeppner (NRF).

* * *
(Obsl. wł.). Wczoraj w godzi­

nach wieczornych walczyli KU­
KIER i DROGOSZ. Obaj od­
nieśli zwycięstwo i tym samym 
zakwalifikowali aię do półfinału.

muald Traugutt“ sztafetę po 
koju i przyjaźni ZMP-owcy 
z m/s „Generał Bem" prze­
kazali swym kolegom z m/s 
„Waryński“ .
NA CZESC „DNI MORZA“

Do uroczystego obchodu 
zbliżających się „Dni Mo­
rza" przygotowują się także 
marynarze ze statków na­
szej floty handlowej, prze­
bywający w dalekich rej­
sach.

M. in. załoga m/s „Czech“
doniosła o podjęciu zobowią 
zań. Marynarze z „Czecha“ 
postanowili uczcić „Dni Mo 
rza“ — jako dni przeglądu 
dotychczasowych osiągnięć 
na morzu i gotowości do dal 
szei pracy. Jak wynika z 
nadesłanej depeszy załoga 
„Czecha“ wykona prace kon 
serwacyjno - remontowe, za 
planowane na II kwartał br. 
w czasie o 493 roboczogodzi- 
ny krótszym. W zaoszczę­
dzonym czasie marynarze 
wykonają szereg dodatko­
wych robót remontowych. 
Ponadto dział maszynowni 
zobowiązał się do dnia 
19 bm. opracować 5 wnios­
ków racjonalizatorskich.

Załoga m/s „Czech" wez­
wała jednocześnie wszystkie 
statki PMH do podejmowa­
nia zobowiązań dla uczcze­
nia zbliżających się „Dni 
Morza“.

NAWIGATORZY Z PSM 
WYPŁYNĘLI 

NA PRAKTYKI
NA STATKACH PMH
W maju br. uczniowie IV 

kursu nawigacyjnego Pań­
stwowej Szkoły Morskiej za 
mustrowali się na statki 
PMH celem odbycia letnich 
praktyk.

Ostatnio niektóre grupy 
podjęły między sobą współ­
zawodnictwo o uzyskanie 
jak najlepszych wyników. 
M. in. uczniowie zamustro- 
wani na m/s „Małgorzata 
Fornalska“ wezwali do 
współzawodnictwa swych ko 
lęgów z m/s „Przyjaźń Na­
rodów''. którzy wykazują 
się ;uż obecnie dobrymi wy 
nikam. w nauce i w pracv 
kulturalno . oświatowej.

Przeciwko
m ia n o w a n iu  f a s z y s t y

liiiiiis lr e n : o ś w ia ty
BERLIN PAP. W Niemczech 

zachodnich wzmagają się pro­
testy przeciwko powołaniu na 
stanowisko ministra oświaty Doi 
ne) Saksonii znanego faszysty 
Schluetera.

Studenci uniwersytetu w Ge­
tyndze postanowili kontynuować 
strajk protestacyjny.

Rektor i prorektor uniwersy­
tetu w Fryburgu w depeszy 
sk.erowanej do rektora uniwer­
sytetu w Getyndze wyrażają 
swe uznanie dla postawy, Jaką 
zsjęi! profesorowie i studenci rej 
uczelni.
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Konwent Seniorów 
parlamentu austriackiego 

zaleca ratyfikaclą 
traktatu państwowego

WIEDEŃ PAP. W dniu 1 
bm odbyło się posiedzenie 
Konwentu Seniorów parla­
mentu austriackiego, na któ 
rym rozpatrzono tekst trak­
tatu państwowego i wspólny 
wniosek przewodniczących

niższej parlamentu, a 8 bm. 
w Radzie Federalnej (izbie 
wyższej).

* *  *

NOWY JORK PAP. Z Wa 
szyngtonu donoszą, że pre­
zydent Eisenhower przekazał

nych z 25 maja br.
W posiedzeniu wzięli u- 

dziai: kanclerz Raab, wice­
kanclerz Schaerf. minister 
spraw zagranicznych Figi, 
sekretarz stanu Kreisky, jak 
również szereg deputowa­
nych do parlamentu nie 
wchodzących w ■ :ł.id kon­
wentu seniorów 

Traktat państwowy zrefe­
rował deputowany A. Ton- 
czicz. Stwierdził on, że trak 
tat ten stanowi ważny krok 
na drodze do rozwiązania 
wielu rozbieżności między­
narodowych i dlatego zna­
czenie jego wykracza daleko 
poza ramy problemów au­
striackich. Podkreślił on rów 
nież, że celem traktatu jest 
wskrzeszenie Austrii jako 
państwa niezawisłego i de­
mokratycznego.

W wygłoszonym przemó­
wieniu kanclerz Raab o- 
świadczył m. in., iż rząd 
austriacki gorąco wita pod­
pisanie traktatu państwowe 
go.

Zabierając z kolei głos wi­
cekanclerz Schaerf stwier­
dził, że wita z całego serca 
traktat państwowy, jako od­
powiadający w pełni intere­
som Austrii.

Po omówieniu tekstu trak­
tatu państwowego Konwent 
Seniorów jednomyślnie u- 
chwalił wniosek zalecający 
parlamentowi jego ratyfika­
cję.

Następnie Konwent Senio 
rów rozpatrzył wspólny wnio 
sek przewodniczących czte­
rech frakcji parlamentar­
nych, złożony w parlamen­
cie 25 maja przez deputowa 
nych Maletę, Pittermana, 
Krausa i Kopleniga, w spra­
wie neutralności Austrii. 
Konwent Seniorów jedno­
myślnie postanowił zalecić 
parlamentowi uchwalenie te 
go wniosku.

Rozpatrzenie, a następnie 
ratyfikacja układu państwo­
wego i uchwalenie wniosku 
czterech frakcji parlamentar 
nych odbędzie się 7 bm. w 
Radzie Narodowej — izbie

traktat państwowy z wnio­
skiem o ratyfikację.

KOMUNIKAT 
RADZIECKIEJ SŁUŻBY 

INFORMACYJNEJ
MOSKWA" PAP, Agencja 

TASS ogłosiła następujący 
komunikat radzieckiej słu­
żby informacyjnej: wysoki 
komisarz ZSRR w Austrii 
I. I. Iljiczow zawiadomi! 1 
czerwca kanclerza federalne 
go J. Raaba, że władze ra­
dzieckie postanowiły przeka 
zać do dyspozycji władz au­
striackich 46 budynków o 
łącznej powierzchni ponad 
25 tysięcy metrów kwadrato 
wych oraz ponad 20 ha zie­
mi. zajmowanych dotychczas 
przez wojska radzieckie.

Wojska radzieckie opuś- 
Ciiy całkowicie bazą mor­
ską w Porcie Artura, .prze­
kazując ją jednostkom 
chińskiej armii ludowo- 
wyzwoleńczej.

Na zdjęciu: Pożegnanie 
wyjeżdżających żołnierzy 
radzieckich.

Fot. — CAF

U ja r z m ie n ie
rzeki Hoangho

PEKIN PAP, W ciągu 5 
lat władzy ludowej dokona­
no ogromnych prac nad 
ujarzmieniem lednej z naj 
większych rzek chińskich -  
Hoangho. Wzniesiono wiele 
urządzeń hydrotechnicznych. 
W samym tylko środkowym 
biegu Hoangho wybudowano 
i umocniono ponad 3 tys 
km wałów ochr nych

Plan przewiduje wybudo 
wanie wielkich elektrowni 
wodnych zarówno na samej 
rzece, jak i na jej dopły­
wach Wykonanie pierwszej 
częścią tego planu usunie cal 
kowicie groźbę powodzi w 
dolnym biegu Hoangho, 
umożliwi zaopatrzenie w ta­
nia energie elektryczną wie­
le miast 1 wsi. pozwoli na­
wodnić wielkie obszary zie­
mi ornej oraz polepszyć wa 
nmkj żeglugi na rzece.

Państwa zachodnie
uchylają się
od dyskusji

nad radziecką propozycją
w spiawie redukcji zbrojeń

H i s z p a n i a
— przyczółek amerykańskiej

.u

W a l k i
w Wietnamie płd.

PARYŻ PAP. Saigoński kores­
pondent agencji United Press, 
nonosząc o „wzmożonej akcji 
wojskowej sekt religijnych na 
wszystkich frontach“ pisze, ze 
oddziały sekty Hoa Hao zamino­
wały szosy i mosty, aby prze­
szkodzić przerzuceniu zmotory­
zowanych oddziałów wojsk rzą­
dowych na południowy zachód 
od Saigonu. Oddziały Hoa Hao 
atakują jednocześnie umocnio­
ne pozycje przeciwnika.

Aktywność sekt Hoa Hao i 
Binh Xuyen wzmogła się z chwi 
tą, gdy premier Ngo Dinh Diem 
oświadczył, iż będzie prowadził 
wojnę aż do całkowitego wytę­
pienia nieprzyjaciela.

Według ostatnich wiadomości 
z Saigonu, generał Nguen Wan 
Illn, który w wyniku nieporo­
zumień z Ngo Dinh Diemem zo­
stał w swoim czasie usunięty ze 
stanowiska szefa sztabu generał- 
ntgo armii południowo-wietnain 
skiej, usiłuje zorganizować w 
zachodnich okręgach południo­
wego Wietnamu „armię wyzwo­
leńczą", by walczyć przeciwko 
wojskom rządowym.

Jak donosi „New York Herald 
Tribune", Ngo Dinh Diem Jest 
coraz bardziej niepopularny 
wśród ludności, zwłaszcza wśród 
chłopstwa, z powodu swej pro- 
amerykańskiej orientacji. „Cliło 
pi — pisze dziennik — buntują 
się przeciw rządom Ngo Dinh 
Diema domagając się przepro­
wadzenia ogólnonarodowych wy 

w ukla-

MOSKWA PAP. — W 
dzienniku „Krasnaja Zwie- 
zda" ukazał się artykuł A. 
Turowa pt.: „Hiszpania — 
przyczółek agresji amery­
kańskiej w Europie“.

Autor pisze, że Stany 
Zjednoczone pchając Hiszpa 
nię na drogę przygotowań 
do nowej wojny usiłują prze 
de wszystkim wciągnąć ją 
do agresywnego paktu atlan 
•tyckiego.

Ogromne znaczenie, jakie 
przywiązują Stany Zjedno­
czone do Hiszpanii frankistow 
skiej — podkreśla Turów — 
wynika z jej korzystnego po 
łożenia strategicznego w Eu. 
ropie. Oprócz tego waszyng­
tońskie koła rządzące uważa 
ją, że Hiszpania jest pew­
niejszym sojusznikiem niż 
Anglia, Francja i Wiochy. 
Generałów amerykańskich, 
żarliwych zwolenników pro­
wadzenia wojny „cudzymi 
rękoma“, nęcą również sto­
sunkowo duże rezerwy ludz 
kie Hiszpanii.

W związku z przekształcę 
niem Hiszpanii w bazę wypa 
dową agresji przeciwko pań 
stwom miłującym pokój za- 
częlo do niej napływać żoi- 
dactwo amerykańskie. Obec 
nie znajduje się w Hiszpanii 
około tysiąca wojskowych 
USA. Jak podaje prasa ame 
rykańska, na początku 1956 
r. do Hiszpanii przybędzie z 
USA 12 tysięcy żołnierzy. 
Pentagon nie tylko realizuje 
piany budownictwa wojsko­
wego w Hiszpanii, lecz pod­
porządkował sobie również 
hiszpańskie siły zbrojne. Sol 
dateska amerykańska będzie 
kierowała utworzeniem 400- 
tysięcznej regularnej armii 
lądowej w Hiszpanii

Autor zaznacza następnie, 
że Stany Zjednoczone, dą­
żąc do umocnienia swych 
wpływów w hiszpańskim lot 
nictwie wojskowym, rozpo­
częły dostawę nowego sprzę­
tu lotniczego do Hiszpanii o- 
raiz szkolenie jej lotników,

Amerykanie dostarczyć ma 
ją Hiszpanii myśliwce od' 
rzutowe 1 szturmowce. Li 
czebność personelu latające,, 
go hiszpańskiego lotnictwa 
wojskowego ma wynosić oko 
ło 40 tysięcy osób.

Stany Zjednoczone przy­
wiązują również wielką wa 
gę, do utworzenia hiszpań 
skiej marynarki wojennej 
USA lokują ogromne środki 
w hiszpańskim przemyśle

dukcję uzbrojenia przezna. 
czonego dla państw - uczest 
ników paktu północno - at­
lantyckiego. Jak podaje pra 
sa, Stany Zjednoczone nie­
dawno poczyniły w Hiszpa­
nii zamówienia wojskowe na 
sumę okoio 11 milionów do 
larów. Suma ta została prze 
znaczona na produkcje dział 
przeciwlotniczych, armat 1 
pocisków.

W zakończeniu artykułu 
Turów pisze, że kroki które 
podejmuje obecnie amery­
kańska soldateska w Hisz­
panii zmierzają niewątpli­
wie do jak najszybszego „o- 
panowania" tego nowego 
przyczółka w Europie w ce­
lu wykorzystania go do a- 
gresji przeciw obozowi po­
koju i demokracji.

NOWY JORK PAP Dnia 
I czerwca br. odbyło się w 
gmachu ONZ posiedzenie 
podkomisji rozbrojeniowej. 
Podkomisja ta której posie 
dzenia przez dłuższy czas 
odbywały się w Londynie, 
podjęła w dniu 18 maja 
uchwałę, że kolejne posie­
dzenie odbędzie się 1 czerw 
ca w Nowym Jorku, by rzą 
dy państw zachodnich miały 
dosyć czasu na przestudio­
wanie propozycji rządu ra­
dzieckiego w sprawie reduk 
ej! zbrojeń, zakazu broni 
atomowej oraz usunięcia 
niebezpieczeństwa nowej 
wojny Posiedzenie w No­
wym Jorku zostało zwołane 
w celu ustalenia daty 
wznowienia prac podkomisji 
dla omówienia tej propo­
zycji

Na posiedzeniu w dniu 1 
czerwca br. przedstawiciel 
Związku Radzieckiego A. So 
bolew wystąpi? z wnioskiem, 
by podkomisja przystąpiła 
do omówienia nowych pro 
pozycji radzieckich 1uż w 
najbliższych dniach

W wypadku, gdyby przed 
sta wiciele państw zachod­
nich zażądali dodatkowego 
czasu do przestudiowania 
propozycji radzieckich So­
bolew zaproponował wyzna­
czenie terminu kolejnego po 
siedzenia podkomisji dla 
omówienia tych propozycji 
na 5 lub 6 czerwca. Jednak 
przedstawiciele USA, Fran­
cji. Anglii i Kanady, usiłu­
jąc opóźnić dyskusję nad 
propozycjami radzieckimi, 
wystąpili z wnioskiem zmie 
rzajacym w rzeczywistości 
do przerwania prac podko­
misji na czas nieograniczo­
ny. Wniosek ten uzasadnili 
oni koniecznością połączenia 
następnego posiedzenia pod 
komisji z mającą się odbyć 
konferencją szefów rządów 
czterech wielkich mocarstw. 
Jednocześnie przedstawiciele 
państw zachodnich zapropo­
nowali zredagowanie komu­
nikatu o posiedzeniu podko­
misji z dnia 1 czerwca br 
w taki sposób że w opinii 
publicznej mógłby 0n wy­
wołać mylne wrażenie, iż 
podkomisja kontynuuje nor­
malnie swe prace.

pomóc tej konferencji w roz 
wiązaniu stojących przed nia 
zadafń.

Po dyskusji podkomisja 
zatwierdziła komunikat 
stwierdzający Jedynie, że od 
było się posiedzenie, na któ 
rym omówiono plan dalszej 
pracy podkomisji.

Dyskusja wyraźnie wyka­
zała, te przedstawiciele 
państw zachodnich usiłują 
uchylić sie od rzeczowego 
omówienia propozycji Zwiaz 
ku Radzieckiego

■ g'BMsaKHiBsraaaiæez

Przygo­
towania

w ś r ó d  

młodzieży francuskiej

W 0 VZIE2 V

Młodzież francuska już od 
dawna intensywnie przygo­
towuje się do warszawskie­
go Festiwalu. W różnych 
okręgach Francji organizo­
wane są obecnie miejscowe 
festiwale, na których dro­
gą eliminacji zostają wyło­
nione najlepsze zespoły ar­
tystyczne i te przybędą do 
Warszawy.

W dniach od 8 d0 15 lip- 
ca przez całą Francję prze

wych wynika, te w 1953 to 
ku na 294,287 dzieci w wie 
ku 14 lat —■ 113 921 natycb 
miast po opuszczeniu szso- 
ty podstawowej, bez tawo- 
dowego przygotowania za­
częło pracować bezpośred­
nio w produkcji.

Jakie są tego przyczyny'? 
Z jednej strony — bardzo 
niskie, w porównaniu z 
kredytami na zbrojenia, kre 
dytv przyznane Drzez rząd

słymi Zarobki jej jednak 
sa obniż-ne. aż do odbycia 
służby wojskowej względ­
nie uzyskania pełnoletno- 
ści.

Młodzi robotnicy francu­
scy walczą lednak o swe 
prawa. Przy pomocy CGT 
młodzież francuska w wie­
lu wypadkach osiągnęła 
zmniejszenie procentu ob­
niżki zarobków

Już za kilka tygodni mi'

UqSWîMK)

Przedstawiciel Związku Ra 
dzieckiego oświadczył, że 
podkomisja nie powinna 
przerywać swej pracy w 
oczekiwaniu na uchwały ma 
jącej się odbyć konferencji 
szefów rządów czterech wiel 
kich mocarstw, której ter­
min i porządek dzienny nie 
są dotychczas jeszcze usta­
lone. Przeciwnie, podkomi­
sja powinna — oświadczył 
Sobolew — swymi pracami

Kryzys polityczny w Chile 
W Chile odbyła się dziesiątą 

w ciągu dwóch I pól roku trwa 
Jacej kadencji prezydenta Jba 
neza dei Campo —■ reorganiza­
cja rządu.

Przyczyna obecnego kryzysu 
rządowego Jest dymisja sześciu 
ministrów — członków „partii 
agrarno • robotniczej“ , stojącej 
na czele komisji rządowej w 
parlamencie.

U podstaw t\ <h częstych re 
konstrukcji gabinetu oraz ogól­
nego braku równowagi w kra­
ju leży zaostrzający się kryzys 
gospodarczy.

Ingerencja 
czangkaiszekowców 
w sprawy Japonii

Japoński minister handlu za­
granicznego Iszibaszi oświad­
czył w parlamencie, źe Ja­
ponia podejmie wkrótce od­
powiednie kroki w związ­
ku z „Ingerencją Formozy 
w sprawy wymiany handlowej 
między Japonią a Chińską Re­
publiką Ludową*4.

Oświadczenie to wywołane by­
ło ostatnimi posunięciami władz 
czangkaiszekowskich, które za­
żądały od szeregu japońskich 
towarzystw handlowych pisem­
nych zobowiązań, iż nie będą 
one prowadziły handlu z Chi­
nami.

Afera korupcyjna 
w USA

Specjalna podkomisja śledcza 
Izby Reprezentantów rozpoczęła 
dochodzenia w sprawie malwer­
sacji wykrytej przy badaniu 
działalności instytucji rządowej 
zajmującej się skupem nadwy­
żek żywności. Uczestnicy tej a- 
fer.y, która naraziła skarb pań­
stwa na stratę przeszło miliona 
dolarów, dokonywali na rachu­
nek skarbu zamówień u produ­
centów sera, a następnie sprze­
dawali tenże ser znowu tym sa­
mym producentom po niższych 
cenach 1 dzielili się z nimi zy­
skiem.
, Prowokacje USA 

wobec Czechosłowacji 
Imperialiści amerykańscy u- 

tworzyli w Bawarii w pobliżu 
granicy czechosłowackiej, spe­
cjalne bazy, z których od dłuż­
szego czasu wysyłają do Czeclio 
Słowacji baloniki z antyczecho- 
slowarklmi ulotkami.

* * *
Czechosłowackie Ministerstwo 

Spraw Wewnętrznych podało o- 
ficjalnie do wiadomości, że w 
ostatnim czasie zdemaskowano 
i aresztowano 1.1 szpiegów ame­
rykańskich,

Młodzież załogi fabryki konfekcyjnej M. Boussaca w miejscowości Seno- 
nés (dep. Vosges) strajkowała, żądając podwyżki płac. Strajk zakończył sie 
sukcesem młodych robotników.

Na zdjęciu: młodzież z fabryki M. Boussaca po zwycięskim strajku.
biegnie sztafeta pokoju. 
Wyruszy ona z Anglii, a 
następnie z Calais i biec 
będzie przez następujące 
miasta: Lille, Arras, A- 
miens, Paryż, Dijon, Cha- 
lon. Lyon, Bale. Z kolei 
przejęta zostanie przez 
młodzież Szwajcarii. W cza 
sie biegu sztafety młodzież 
przeprowadzi akcję zbiera­
nia podpisów pod Apelem 
Wiedeńskim Biura Świato­
wej Rady Pokoju.

Przygotowania młodzieży 
francuskiej do Festiwalu 
nie przebiegają w łatwych 
warunkach. Oto niektóre 
dane, świadczące o tym, iż 
młodzi Francuzi muszą to­
czyć twardą walkę o swe 
prawa.

Ankieta przeprowadzona 
ostatnio we Francji wśród 
10.000 osób wykazała, że 22 
proc. młodych robotników 
nie pracuje w zawodzie, 
którego się wyuczyło, 23 
proc. nie posiada w ogóle 
zawodu, 8,5 proc. pozostaje 
bez pracy, a zaledwie 29 
proc. pracuje w swym za­
wodzie i tylko 17,5 proc, u- 
czy się jakiegokolwiek za­

wodu.
Z danych opublikowa­

nych niedawno przez Fe­
derację Rad Rodzicielskich 
uczniów szkół podstawo-

dla szkół zawodowych. Z 
drugiej — bardzo ciężkie 
warunki bytowe rodzin ro­
botniczych zmuszają mło­
dzież do znalezienia pracy 
za wszelką cenę.

Sytuacja taka stwarza do 
godne warunki do wyzysku 
młodocianych robotników 
przez ich pracodawców

Wyzyskowi służy też sto­
sowane we Francji prawo 
obniżki zarobków zależnie 
od wieku robotnika. Wed­
ług tego prawa młodzi ro­
botnicy poddani są nastę­
pującym obniżkom: w wie­
ku od 14 do 15 lat — ob­
niża się zarobki o 50 proc. 
w porównaniu z zarobkami 
dorosłych, 16-letnim o 30 

z„ a od 17 do 18 lat o 
20 proc. Prawu temu pod­
lega we Francji ponad 
800.000 chłopców i dziew 
cząt.

Rząd francuski i praco­
dawcy twierdzą, że obniżfka 
zarobków młodocianych 
jest usprawiedliwiona tym. 
że młodzież przychodząca 
do pracy nie posiada kwa­
lifikacji i musi się uczyć 
zawodu. Jednakże najczęś­
ciej młodzież w krótkim 
czasie zdobywa niezbędne 
kwalifikacje i pracuje w 
produkcji na równi z doro-

dzież francuska przybędzie 
do Warszawy. Ekipa Fran­
cji składać się będzie z ok. 
1250 osób — w tym ok. 500 
sportowców oraz ok. 100 
studentów. wybranyeh 
przez komisje młodzieżowe 
aa uczelniach.

W. B.
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WORCE kolejowe w Lon 
dynie przedstawiają nie­
codzienny widok. Pero­
ny zawalone są towa­

rami, którym nieprędko sądzo­
ne jest opuścić Londyn. Stoją 
puste składy pociągów osobo­
wych. Informatorzy na dworcach 
Liverpool. Victoria Station czy 
Waterloo, bezradnie rozkładają 
ręce w odpowiedzi na pytania, 
kiedy i dokąd odejdą pociągi 
Mieszkańcy Londynu, którzy na 
niedzielę udali się do bardziej 
odległych miejscowości podmiej­
skich, mają prawdziwy kłopot z 
powrotem do domu. Strajk, któ­
ry objął 70 tysięcy członków 
związku maszynistów l palaczy 
kolejowych, sparaliżował w 80 
proc. ruch kolejowy w całej Wieł 
kiej Brytanii.

Strajk kolejarzy nie Jest zja­
wiskiem odosobnionym. Niedaw­
ny strajk pracowników drukarń 
londyńskich na długi okres pozba 
wił gazet stolicę Anglii. Przed 
kilkoma dniami zakończył się 
strajk 80 tysięcy górników zagłę 
bia węglowego Yorkshire. Akcji 
kolejarzy, domagających się pod 
wyżki płac, towarzyszy trwający 
od kilkunastu dni strajk 20 ty­
sięcy dokerów. Wskazując na po 
wagę sytuacji, angielska gazeta 
„Daily Mail" pisze o „jednym 
z najpoważniejszych kryzysów w 
Anglii od czasu strajku pow­
szechnego w 1926 roku".

Jest rzeczą niezmiernie cha­
rakterystyczną, że ruch strajko­
wy rozwinął się ze szczególna 
siłą właśnie w okresie trwania 
kampanii wyborczej w Wielkiej 
Brytanii, a więc w okresie, kie­
dy konkurujący ze sobą konser-

Strajki, jakich Anglia
nie widziała od wielu iat

watyści i labourzyści na lewo i 
na prawo szermowali obietnica­
mi podniesienia stopy życiowej 
ludności. Społeczeństwo brytyj­
skie zdaje sobie jednak sprawę 
z tego, że nie można prowadzić 
polityki „wyścigu zbrojeń", za 
którą opowiadają się zgodnie o- 
bie — żyjące wedle słów Chur­
chilla, „jak dwaj dobrzy sąsiedzi".
— partie, a jednocześnie reali­
zować program podniesienia sto­
py życiowej. Nie można jednoczę 
śnie wydawać na przygotowania 
wojenne 1.700 milionów funtów 
rocznie i podnieść — jak to o- 
biecali szczodrzy konserwatyści
— dwukrotnie stopę życiową w 
ciągu najbliższych 25 lat.

Dlatego to programy wybor­
cze obu partii przyjęte zostały 
z apatią i nie przyczyniły się 
bynajmniej do złagodzenia sy­
tuacji na froncie strajkowym 
Do robotników angielskich prze- 
t; wiają znacznie mocniej od 

rozdawanych hojnie obietnic 
zgubne skutki polityki, w którei 
prowadzeniu — jak pisał angiel­
ski „Economtst“1 — labourzyści 
i konserwatyści różnią się od sie 
bie nie jak kolor czarny od bia­
łego. lecz jak dwa odcienie ko­
loru szarego,

Te zgubne skutki dają już od 
dawna znać o sobie. U źródeł 
decyzji przyśpieszenia terminu 
wyborów leżało m. in. pragnie­

nie przeprowadzenia ich zanim 
nie nastąpi dalsze pogorszenie 
sytuacji gospodarczej. Eksport 
brytyjski, w rezultacie konkuren 
cji towarów japońskich i za- 
chodnio-niemieckich na rynkaeh 
światowych, ciągle się kurczy 
Wobec wzrostu cen światowych 
na importowane z konieczności 
przez Wielką Brytanię surow­
ce, zmniejszają się rezerwy zło­
ta i dolarów bloku szterlingowe- 
go. W efekcie miesięczny defi­
cyt bilansu handlowego wyniósł 
w styczniu br. 73 miliony funtów 
szterlingów. I nic nie zapowiada, 
że sytuacja zmieni się na lepsz

O nasileniu walk strajkowych 
w Anglii świadczy fakt wprowa­
dzenia przez rząd angielski w 
całym kraju stanu wyjątkowego 
Pełne paniki są głosy burżua- 
zyjnej prasy angielskiej. Konser­
watywny „Daily Telegraph" wzy 
wa rząd, aby użył wszelkich 
środków „koniecznych dla ochro­
ny interesu publicznego". „News 
of the World“ domaga się wręcz 
od rządu „natychmiastowej 
akcji".

Fala strajków stanowiąca od­
powiedź mas pracujących w kra 
jaeh kapitalistycznych na zgubne 
rezultaty polityki wojny, nie 
ogranicza się do terenu wysp bry 
tyjgkich. Ogarnęła ona również 
Wiochy. Dwa miliony robotfc-

ników rolnych rozpoczęły 30 
maja 48-godzinny strajk. Nie­
dawno zakończył się jeden z naj­
dłuższych strajków w historii 
włoskiego ruchu robotniczego. Po 
120 dniach przerwy w pracy, któ 
ra całkowicie sparaliżowała port 
genueński, stoczniowcy odnieśli 
zwycięstwo. Walki strajkowe ob­
jęły Mediolan, Neapol, Rzym. W
ałych Włoszech rozlega się w 

toku tych walk protest mas pra­
cujących przeciwko skutkom wo­
jennej polityki rządu Scelby,

Nasilenie walk klasowych ob­
serwujemy ■ iwnież w Stanach 
Zjednoczonych, ,,W tym roku — 
pisze amerykański „Time" — żą­
dania świata pracy i fala straj­
ków podniosły się gwałtownie, 
jednocześnie ze wzrostem produk 
cji i zysków", O charakterze 
tych walk świadczą słowa ame­
rykańskiego bonzy związkowego. 
Waltera Reuthera, który zmuszo­
ny został do wygłoszenia takiego 
zdania:

„Zag dnienie pokoju góruje o- 
becnie nad wszystkimi problemu

■ w obliczv których stoimy... 
Musimy zdać sobie sprawę, że
zwyciężymy i zdołamy urzeczy­
wistnić nasze postulaty eko o 
miczne jedynie wtedy, kiedy udn 
nam się uniknąć wojny".

Fakt, że Reuther, do niedawna 
popierający bez zastrzeżeń agre­
sywne plany imperialistów, wy­
głasza podobne zdanie, ma swoją 
głęboką wymowę. Mówi to bo­
wiem o ogromnym wpływie walk 
strajkowych na postawę polity­
ków, którym coraz trudniej przy 
chodzi opowiadać się za polityką 
wojny.

W. 2.

Adenauerowska
polityka zbrojeń

b u d z i  n ie z a d o w o le n ie
nawet w bańskiej

k o a lic ji  r z ą d o w e j
Be rlin  p a p . Jak donoszą i  

Bonn, pośpieszne uchwalenie 
przez rząd Adenauera projektu 
pierwszej ustawy wojskowej w 
sprawie poboru ochotników wy 
wolało zaniepokojenie zarówno 
w kolach partii socjaldemokra­
tycznej, Jak 1 w koalicji rządo­wej.

Biuletyn partii socjaldemo­
kratycznej podkreśla, że rządo­
wy projekt ustawy zawiera wio­
le postanowień dwuznacznych. 
Krytykuje on ponadto formulą 
przysięgi żołnierskiej, która zo­
bowiązuje żołnierzy, by „dz1«!- 
nie 1 wiernie służyli ojczyźnie“ . 
„Jakiej to ojczyźnie" — zapy­
tuje ironicznie biuletyn SPIJ. 
Czy tej w granicach rzeszy nie­
mieckiej z roku 1937, czy z ro­
ku 1939, a może z roku lSiZt"

Amerykańska agencja prasowa 
a p  mówiąc o pośpiechu Ade­
nauera w realizowaniu postano­
wień wojskowych układów pa- 
ryskich pisze dosłownie: „Na­
wet w kotach koalicji rządowej 
zaskakujący krok rządu federal­
nego wywołał niezadowoleni«, 
Wielu deputowanych przewidu­
je, że tego rodzaju przystąpie­
nie do bodowy armii spotka stą 
z nieprzychylnym echem opinii 
publicznej".

Również „Hessische Nachrieli- 
ten" wskazują na reakcję, z Ja­
ką spotyka się polityka forsow­
nych zbrojeń Adenauera w par 
tiach koalicji rządowej, „z  nie­
spożytą energią — pisze dzien­
nik — Adenauer formuje utwo­
rzenie oddziałów niemieckich. 
Pośpiech ten natrafia na opór 
nie tylko w kołach opozycji, 
lecz również w kolach FOP 
i CDU".

N o w y

»Europejskiej 
wspólnoty 

węgla i stali«
RZYM PAP. Z doniesień 

prasy wynika, że na sesji 
„europejskiej wspólnoty wę­
gla 1 stali" wyłoniły się m. 
in. poważne rozbieżności w 
sprawie kandydatury na sta 
nowisko przewodniczącego 
„wspólnoty“ Agencja Reute 
ra podaje, że pc kilkugodzin 
nei dyskusji przewodniczą­
cym „wspólnoty" wybrany 
został przedstawiciel Fran­
cji Rene Mayer.
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POWIEDZIAŁ mi ostatnio jeden trzeba chyba długo dowodzić, że składa- 
z sekretarzy organizacji partyj- nie krytycznych uwag do archiwum — to 
nej- U nas, wiecie, po III Ple- również bardzo skuteczna forma dławie- 
num ” nastąpił przełom...“ i po nia krytyki. Toteż walka o urzeczywistnię 

tym optymistycznym zdaniu towarzysz cy- nie uchwał III Plenum jest zarazem wal- 
tował fakty ilustrujące ten przełom, ką o to, aby słuszne wnioski były n e 
„Śmiałość krytyki, aktywizacja ludzi, le- tylko rejestrowane, ale i wcielane w czyn. 
psze wykonanie planu“. W rozmowie z se- I to jest chyba jeden z najistotniejszych 
kretarzem innej organizacji paidyjnej warunków rozbudzenia aktywności i im- 
usłyszałem taką ocenę: „Ciężko to jakoś cjalywy mas partyjnych. O to musi się 
idzie Zbyt powoli przełamuje się dawne bić każda organizacja partyjna, kazi y 
nawyki. To powinno iść szybciej. Tyle członek partii.
czasu już minęło od III Plenum..." I to- Praktyka wielu organizacji partyjnych 
warzysz był już skłonny do złożenia m d w j nam o wielu uporczywych, mozol- 
samokrytyki. nych nieraz, ale udanych próbach przelo-

Połemizowałem z jednym i drugim se- zenja ogólnych wytycznych i zasad poli- 
kretarzem. Uważałem, sądy obydwu za tylsi partii na konkretny język swojego 
pochopne. _ terenu. Praktyka z całą oczywistością po­

ili  Plenum wskazało na  ̂ poważne twierdza prawdę, że tam gdzie zadania 
schorzenia w organizmie partyjnym, ta- gospodarcze i polityczne realizowane są 
kie jak: biurokratyzm i skostnienie, oez- w 0parciu 0 wnikliwą, samodzielną ocenę 
duszność 1 kacykostwo, „urzędowe", me- warunków, możliwości, rezerw terenu — 
chaniczne wykonawstwo i polityczną bier mniej popełnia się błędów, szybciej i po- 
ność. III Plenum wskazało również, że my£jniej wykonuje się postawione zada- 
braki te 1 wypaczenia zwalczyć można nia
jedynie drogą stosowania leninowskich ' , , , , , . . .
norm życia partyjnego. A wdrożenie lu- Doświadczenia ostatnich miesięcy wy- 
dzi do konsekwentnego stosowania tych kazały jednak, że w wielu instancjach 
norm wymaga wytrwałości, uporu, cier- partyjnych pojmuje się niewłaściwie sa- 
pliwości, wymaga żmudnej, wychowaw- modzielnosć organizacji partyjnej „Jeśli 
„  , ’ — rozumują niektórzy towarzysze z m-
czej p y. . stancji partyjnych — członkowie partii

To’ tt? zas^^tkowało ™ , Ż̂ ,C1U powinni samodzielnie rozwiązywać proble-
partii III Plenum _ to głęboki, d ug -  swojej organizacji, swojego terenu, to
trwały proces dalszeji demokratyzacji, y- n;e mamy sję po co mieszać do tych
zbywania się balastu biurokraty y spraw ^  t0 może krępować ich samo- 
i schematycznych metod pracy politycz- * -
nej, przyswajania sobie twórczej metody
realizowania polityki partii. III Plenum Czyż trzeba dowodzić, jak błędny jest 
wezwało nas do walki o usunięcie wszyst- taki pogląd? Czyż trzeba dowodzić, że 
kiego, co osłabia naszą więź z masami, takie rozumowanie prowadzi do rezygna- 
co odgradza nas od ludzkich spraw, wąt- cji z kierowniczej roli instancji partyj- 
pliwości potrzeb. nych, prowadzi do pozostawienia sprawy

Jest ’faktem, że III Plenum ośmieliło realizacji polityki partii na żywioł? 
do krytyki, dodało członkom partii otu- Umiejętność samodzielnej politycznej 
chy i ufności we własne sity. Rozbudziło analizy i samodzielnego działania nie spa- 
aktywność i inicjatywę. Przykładów tej da z niebios. Tej umiejętności trzeba się 
aktywności nie brak. Oto na jednym z ze- uporczywie i wytrwale uczyć, sprawdzać 
brań wyborczych, gdzie egzekutywa usi- ją w praktyce, nieustannie doskonalić 
łowała narzucić zebranym „uzgodnioną" i wzbogacać. Któż ma pomóc organizacji 
listę kandydatów, nie cieszących się za- partyjnej w opanowaniu niełatwej sztuki 
ufaniem zebranych, z sali padły kandy- samodzielnego marksistowskiego mysle- 
datury, które okazały się trafniejsze, bar- nia, jeśli nie nadrzędna instancja partyj- 
dzlej przemyślane, niż proponowane z na? Któż, jeśli nie komitety powiatowe 
ry, Coraz częściej na zebraniach żabie- powinny politycznie kierować podstawo- 
rają głos nie tylko stali dyskutanci, ale wymi organizacjami partyjnymi, nie roz- 
również towarzysze, którzy dotychczas mieniająe tego kierownictwa na drobną 
głosu nie zabierali. Coraz częściej rów- monetę szczegółowych instrukcji i okol- 
nież poddawana jest krytycznej analizie ników?
działalność instancji partyjnych z poda- Qdy instruktor czy sekretarz KP nie 
niem dokładnego _ „adresu" tej krytyki, ogranjczy slę do rad i wskazówek, lecz 
tzn. z wymienieniem osób bezpośrednio WSp ^ nje z aktywem danej organizacji 
odpowiedzialnych za te lub inne b ę  y partyjnej przeanalizuje np. sprawę GS 
i niedociągnięcia w pracy aparatu partyj- czy spó}dzjełni produkcyjnej, czy też prze- 
nego. biegu dostaw obowiązkowych, ucząc na

To ośmielenie, ubojowienie krytyki, konkretnych przykładach politycznego 
ten wzrost odpowiedzialności partyjnej myślenia — jest to krok naprzód na dro- 
Jest, niewątpliwie, naszą poważną zdoby- dze usamodzielnienia gromadzkiej organi- t 
czą. Chodzi obecnie o to. żeby zdobycz tę zacj j  partyjnej. Wtedy też inicjatywa bę- 
ugruntować i rozszerzyć, żeby powiew dzje szja nje tylko z góry, z KW i KP 
III Plenum dotarł do wszystkich organi- w ¿¿ł, do gromady, ale i od gromady w 
zacji partyjnych, odświeżając atmosferę górę, do KP i KW.
pracy partyjnej, n^ycając ją lde" w<̂ Ł1|̂  j wiaśnie to wzajemne oddziaływanie 
i żarliwością Partyjną Cho-zi o to, z by ( prMkazyvvanie doświadczeń jest warun- 
z eałą bezwzgiędnoscią wy p kiem wzbogacenia metod partyjnego dzia­
d y  dławicclom lania, przyspieszenia realizacji uchwał III
pod pręgierz op nil publiczny, pociM «^ plenum ściślejszego wiązania się z szero- 
do odpowiedzialności p kimi masami. Coraz pełniejsze zrozumie-
towarzyszy krytykujących w dobrej wie prawdy sprawia, że zmienia się
rze te czy inne niedociągnięcia w pracy p ?  organizacjach partyj-
aparatu gospodarczego, partyjnego czy Wi j jest zywych dyskusji, ini-
państwowego. I by 3edn»czesn^ staS a c/atywy, odpowiedzialności za sprawy 
bezwzględny odpor probom zastąpienia y wiecei iest poszukiwania no-

“ » « )« »  .lakow.6 politykę „ . „ J  partii. g & M
podważaj.o . ..łożen i, „ a ,« j  polityk,. « ^» *¡^¡3 4  by każdy

Co przeszkadza nam w dalszym rozwi- partyjnik czuł się gospodarzem swojej or- 
janiu rzetelnej, twórczej krytyki? W ko- ganizacji j swojego zakładu, promieniuje 
rzystaniu z niej jako z ostrego oręża w na bezpartyjnych. Wzmaga wśród
walce ze złem? Praktyka wielu ergani- nich poczucie gospodarzy odpowiedzial- 
zacji partyjnych uczy nas, że hamulcem nych za wzrost Siły i zamożności nasze- 
w rozwoju partyjnej krytyki^ jest to, że g0 kraju. Coraz sprawniej i mądrzej 
nie doprowadzamy jej do końca, że czę- walczą oni o to, aby dobrobyt wzrastał 
sto nie wcielamy w życie słusznych itry- w każdym domu w Polsce. I o to, aby 
tycznych uwag. Tam, gdzie krytyczne podpalaczom w mundurach Wehrmachtu 
uwagi pozostają na wieczną rzeczy pa- nagrodzić drogę do naszego domu. 
miatke _ w protokole, ale nie znajdują
swe a o odbicia w czynach, słabnie poczu- Ta rosnąca aktywność 1 zwartość na­
cie odpowiedzialności partyjnika za swo- rodu wiąże się jak najściślej z realizacją 
ją organizację, za swoją fabrykę czy in- jdeJ Jn plenum_ jdee te z calym uporem
stytucję. Tam rodzi się smułnych i konsekwencją komunistów, wcielać bę-a członkowie partu dochodzą do smuinycn

! refleksji: „Nie warto głosu zabierać i tak dziemy w czyn. w  Borowski
! żadnego pożytku z tego me będzie . I n e

G D A N S K  
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Dwudziesty pierwszy tramp

W pracowni urbanistycznej „Mlastoprojekt" — 
Gdańsk zaprojektowano Plan szczegółowy zabudo­
wy osiedla „Śródmieście-Połnoc“ w Gdańsku, który 
ma być zrealizowany w ciągu 6 lat, a więc w latach 
1955 60. Autorami projektu są tnżynierowie-arehi- 
fekci: Leszek Dąbrowski. Witold Rakowski i Danu­
ta Weirowska

Ostateczną koncepcję projektu, przyjętą przez 
fachowe komisje opiniodawcze, władze terenowe i 
głównego inwestora (którym jest DBOR;, poprzedziło 
szereg opracowań i konkursów, w kfórych brało 
udział wielu architektów nie tylko z Wybrzeża, ale 
i z innych ośrodków w Polsce.

ZAGADNIENIE to by- zaprojektowana jest w wi­
ło wyjątkowo trud- dokowym przedłużeniu mo­
nę ze względu na stu Błędnika ku południowi 
skomplikowaną sieć i już z mostu otworzy inte-

uzbrojenia ł ulic, jakie po 
zostały po zniszczeniach wo­
jennych. Istniejące uzbroje­
nia należało maksymalnie 
wykorzystać, nie rezygnując 
jednak z nowych, śmiałych 
założeń, które dałyby odpo­
wiedni wyraz nowemu socja 
listycznemu miastu. Poza

resujące widoki na panora­
mę miasta.

Na skrzyżowaniu ulic Raj­
skiej i Heweliusza zaprojek 
towano duży plac dzielnico­
wy. Przy placu tym zgrupo­
wane będą najciekawsze, naj 

iisivcznemu miastu rw a bardziej atrakcyjne budyn- 
tym naieżało wkomponować ^  J *  Dom Kultury Stocz- 
w nowy plan miasta szereg ™ ™ ca . ? ,salą teatralna J  
ocalałych cennych zabytków 10.00. widzów, . h
architektonicznych, licząc na *°° łozek 1
się również z bliskim są- ^ n' k mieszkaniowy z naj- 
siedztwem zabytkowego bardziej _ reprezentacyjnym,
„Głównego Miasta“ , sklepami, jak Delikatesy ,
’ . . . .  a. . „Gallux‘‘ ltp. Od południaPrzyszłe osiedle „Srodmies jac nje będzje zabudowany 
cie-Połnoc" rozciągać się bę . } ć się błfdzie z zielenią 
dzie na terenie, okolonym przebiegającą nad Radunią, 
od zachodu ul. Podwale a jeg0 jamknięcie przestrzeń 
Grodzkie i torami kolejowy- . . . . .
mi, od południa — ul. Pod­
wale Staromiejskie (oddzie­
lającą go od osiedla „Głów­
ne Miasto“), od północno 
wschodu 
ra __  . . .
zowni i stoczni). Teren ten 
zajmuje około 93 ha.

Obok śródmiejskich gma­
chów użyteczności publicz­
nej powstaną tu domy miesz 
kaine, w których zamieszka 
około 15.000 ludzi. Otrzyma­
ją oni nowe słoneczne miesz 
kania, w budynkach 4 1 5 -  
kondygnacjowych, przy sze­
rokich, zazielenionych uli­
cach.

Mieszkańcy otrzymają jed- - -
nocześnie 2 nowe 6zkoły pod Wybrzeżu stoczn . 
stawowe (jedną przy ul. Ulicami Podwale Grodzkie, 
Aksamitnej już w r. 1956), 4 oś na stocznię. Wałową i 
przedszkola (pierwsze przy podwale Staromiejskie prze- 
ul. Bednarskiej w 1956 r.), biegać będą linie tramwajo- 
4 żiobki (jeden przy ul. Ka- we, wiążące Sródmieście-

szkańcom do użytku prze­
szło 2.000 nowych izb. W 
następnej dwulatce, a więc 
w latach 1957 — 1958 nastąpi 
największe nasilenie budow­
nictwa — plan etapowy prze 
widuje oddanie do użytku 
przeszło 4.000 izb W latach 
1959-60 zrealizuje się resztę 
kubatury mieszkaniowej czy­
li około 2.000 nowych izb.

Tak więc w ciągu 6 lat 
— tam. gdzie dziś usuwamy 
już ostatnie pozostałości 
zniszczeń wojennych, gdzie 
leżą jeszcze resztki gruzu ra 
pustym, martwym terenie — 
powstanie nowa, tętniąca ży­
ciem dzielnica, która wraz z 
odbudowanym równolegle 
„Głównym Miastem" stwo­
rzy właściwe centrum Gdań­
ska.

Mgr inż. arch.
Danuta Weirowska
główny projektant 
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ne stanowić będzie jeden 
najciekawszych i najbardziej 
wartościowych pod wzglę­
dem architektonicznym i za

-----bytkowym zespołów: kościo-
:hodu — ul. Wałową (kto jy Katarzyny i Brygi- 
oddzieli je od terenu ga  ̂ wielki i Mały Młyn. I 

p(“v' właśnie wdzięk i swoiste 
piękno zabytkowych budowli 
będzie uzupełniać i podno- 
sić wartość nowego założę, 
nia i nowoczesnej architek. 
tury.

TRZECIĄ nową arterią 
będzie projektowana 
„Oś na stocznię" — 

prosta, szeroka, doprowadza 
jąca do głównej bramy naj­
większego zakładu pracy na

Północ z innymi dzielnicami 
Gdańska.

Dużym osiągnięciem w pla 
nie jest — zdaniem autorów 
— zaprojektowany pas zie­
leni parkowo - spacerowej

tarzynki do 1956 r.) i wszy 
stkje konieczne usługi, jak 
sklepy, zakłady rzemieślni­
cze, restauracje, bary itp.

NA załączonym (u dołu) 
planie naszkicowano
główne założenia kom j«ijxuwy — . , , i.,

pozycyjne i komunikacyjne wzd5uż rzeCzki Raduni. Zie- 
nowej dzielnicy. Od dworca . . .  ,
kolejowego w kierunku len ta> P°«ąwszy od Ratu- 
wschodnim zaprojektowano sza Staromiejskiego przebie- 
nową szeroką ulicę, która bę gać będzie koło placu Mły- 
dzie biegła po trasie obec- ndWj Domu Kultury, rozprze 
nej ulicy Karmelickiej i He . ,
weiiusza, nazwijmy ją więc } ś Brygidy, następnie 
ulicą Heweliusza W przy ** ul. Heweliu-
szłosci zniknie stąd obecna ^ «Urecajac za bieeiemgazownia (przeniesiona na Radun} na }J ni*W0_
inny teren), a w Przedłuze- _  doprowadzi do

Wałowej do Martwej J.yi^y

CeS 2lS  doryp ^ ‘  ^  W bS n i betTje3zS d ya
ftaM żeglugi przybrzeżnej7 na pewno mieizkancy mia t̂a Stani żeglugi przynrzeznej. wieJe przyjetnnych zakątków

Tak więc idąc od dworca do spaceru i wypoczynku, 
kolejowego, już z placu Gor
kiego każdy przybywający Tereny do wypoczynku, 
do Gdańska, będzie mógł zo zabaw i sportu jak bois- 
baczyć sylwety przepływają- ka <1° siatkówki, placyki do 
cych statków — symbol mia zabaw, piaskownice otoczo- 
sta portowego. Wysoki bu- ne zielenią itp. przewi- 
dynek na cyplu — „Polski dziane są również niemal 
Hak" będzie drogowskazem w każdym bloku mieszkania 
dla licznych wycieczek, zdą- wym. jako tzw. zieleń wę­
ża jących ku rzece i przysta- wnątrzblokowa. Każdy blok 
ni wyposażony będzie ponadto

,,  , ., w urządzenia gospodarcze,
Drugą główną ulicą, która jak; dojazdy, garaże, placy- 

będzie biegła równolegle do kj 2 trzepakami. Śmietniki

la przykładzie Zakładów Rybnych Hr 3

Gdy postęp techniczny
idzie w  p a rze  ^

* inicjatywą załogi

u

„ D A L M O R ”
wykonał przed term inem  
petrocznf plan połowów
Silne wiatry 1 duża ilość 

dni sztormowych w br. na 
Morzu Północnym i Bałtyku 
znacznie utrudniały ryba­
kom „Dalmoru“ połowy. Jed 
nakże dobra organizacja pra 
cy i wykorzystanie każdej 
chwili pogody dla dokonywa 
nia połowów przez jednostki, 
operujące na dalekich mo­
rzach pozwoliły przedsiębior 
etwu zameldować o wykona 
niu w dniu 28 maja półrocz­
nego planu połowów w 100,7 
proc.

Spośród trawlerów flotylli 
dalekomorskiej szczególnie 
dobrymi wynikami połowów 
wyróżniła się załogą „Ławi­
cy", która do tej chwili wy­
konała 75 proc., rybacy „Pod 
lasia" — 70 proc. i załoga 
„Saturna“ — 65 proc. rocz­
nego planu.

Rybacy przedsiębiorstwa 
„Dalmor" złowili br. o 35 
proc. więcej ryb niż w ana­
logicznym okresie ub. r.

uL Rajskiej, a następnie tra nje b ędą juz zanieczyszczać 
są ul. Podmłynskiej, będzie wne;trz blokowych, bowiem 
nowa ulica Rajska, Ulica ta projekt przewiduje zbiorni­

ki na odpadki w pomieszczę 
niach wbudowanych, odpo

gdańsk  ~ Śródmieście północ

i rYtEIlCOA OKP t  PWORZEC HOL. i.HOTEL ORBIS" AK|NO S. v O M !CULTUiiV
e m  iE c z m c  f. hala stort. a -W E cki^m t a. ratusz staromiejski
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(Do art.: „Gdańsk niedalekiej przyszłości").
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dzi

wiednio izolowanych, a przy 
wyższych budynkach — zsy­
py na śmieci przy każdej 
klatce schodowej. Pomyślano 
również o garażach na wóz­
ki dziecięce w parterze bu­
dynków, o pralniach i su­
szarniach przy każdej klatce 
schodowej.

UŻ od paru miesięcy 
każdy, kto przecho- 

. dzi ulicą Garncarską, 
Korzenną czy Kowalską — 
zauważyć może prowadzone 
tam roboty budowlane. Przy 
ul. Korzennej zaczęto już 
montowanie żurawia, który 
pracować będzie przy pierw­
szym mieszkalnym budynku 
doświadczalnym, budowa­
nym z elementów prefabry­
kowanych. Drugim budyn­
kiem montowanym metodą 
przemysłową będzie dom 
przy ul. Kowalskiej. Pra­
cownia architektoniczna 
„Miastoprojekt" Gdańsk o- 
pracowała specjalne typowe 
sekcje mieszkalne, przysto­
sowane do budownictwa 
uprzemysłowionego w Śród 
mieściu - Północ.

Zastosowanie budownictwa 
uprzemysłowionego przyspie 
szy realizację projektu. Już 
za 2 lata DBOR odda mie-

Zakłady Rybne nr 3 w 
Gdyni są szczególnym za­
kładem. Pomyślcie tylko — 
przedsiębiorstwo, . które w 
pierwszej połowie ub. r. prze 
kroczyło koszty własne o 500 
tys. złotych — potrafiło w 
drugiej połowie roku nie tył 
ko nadrobić straty, lecz i za­
oszczędzić 200 tys. złotych Po 
nad plan. Dalej o ile np. w 
marcu ub. r. szprota w ole­
ju o wymogach standartu 
eksportowego w ogóle nie 
produkowano, to w marcu 
br. 55,9 proc. produkcji odpo 
wiada najwyższym wymaga­
niom. Można również dodać, 
że produkcja konserw wzro­
sła w tym czasie o ok. 30 
proc. Ten chlubny bilans 
\ł3karuje na to, że załoga 
zakładów należycie przyswo­
iła sobie wskazania II Zjaz­
du partii i zwycięsko je re­
alizuje.

Zakłady Rybne Nr 3 nie 
mieszczą się bynajmniej w 
nowowybudowanych halach. 
Wprost przeciwnie, mają już 
dość starą „metrykę". Trud­
no wprost zliczyć, ile niskich 
i ciasnych klitek składa się 
na kompleks przedsiębior­
stwa. Stanowiły one przed 
wojną źródło kokosowych in­
teresów prywatnych właści­
cieli wędzarni.

Ale w tych klitkach zdo­
łano już przeprowadzić po­
ważne zmiany. Oczywiście, 
trudno usunąć ciasnotę, ale 
pomieszczenia lśnią bielą 
fliz i czystością. Ciężką pra­
ce ręczną wyeliminowały róż 
nego typu urządzenia mecha 
mczne. Do przeszłości należą 
tu chałupnicze metody pra­
cy. Jednak nie tylko w sa­
mych inwestycjach tkwi 
źródło sukcesów zakładów, 
chociaż odgrywają one wiel­
ką rolę w usprawnieniu pro­
dukcji, jak np. nowy specjał 
ny transporter -  podajnik, 
wykonany na podstawie do­
kumentacji otrzymanej ze 
Związku Radzieckiego. Pod­
stawową przyczyną osiągnięć 
załogi jest przede wszyst­
kim usprawnienie organiza­
cji pracy i zrozumienie, że 
walka o ilość to także wal­
ka o jakość produkcji, że w 
parze ze słusznymi decyzja­
mi kierownictwa zakładu Po 
winna iść oddolna inicjaty­
wa załogi, której glosy zo­
stały należycie uwzględnio­
ne.

Okres przygotowań do kon 
ferencji partyjno -  ekonomi­
cznej wywołał dużą aktyw­
ność całej załogi, dążenie, 
aby produkować lepiej i ta­
niej. Kierownictwo zakładu 
po dokładnej analizie pro­
cesu produkcji doszło do 
wniosku, że rozpoczęcie pra­
cy przez całą załogę o godz. 
7 rano nie jest w tym przed­
siębiorstwie słuszne. Wpraw 
dzie patroszarki miały od 
razu pełne ręce roboty, ale 
pakowaczki czekały często 
bezczynnie. Obsługa zamy­
karek czekała znowu na ry­
bę dostarczaną przez pako- 
waczki.

Na tym przede wszystkim cler 
piała ryba. Przetrzymywana w 
zasadzie około 24 — 30 godzin 
(np. przy produkcji konserw o- 
lejowych tyle czasu trwał cykl 
produkcyjny) — traciła na war­
tości, dając słabą wydajność z 
surowca. Okazało się, że moż­
na pracować inaczej. Opiera­
jąc się na głosach załogi i szeze 
golowej analizie poszczególnych 
czynności kierownictwo opraco­
wało nowy harmonogram. Tak 
więc a I rana przychodzą pa­

troszarki i biorą pod nóż świe­
żo przywiezione z „Arki“  ryby, 
dwie godziny później rozpoczy­
nają pracę wędzarze, o godz. 
jo,30 — pakowaczki, dalej w od­
stępach godzinnych obsługa za­
mykarek i sterylizatorzy.

Ten system pracy wyeli­
minował przetrzymywanie 
ryby do następnego dnia. 
Dźięku temu oraz na sku­
tek szeroko zakrojonej me­
chanizacji pracochłonnych o- 
peracji, np. zastosowania spe 
cjalnych wózków wędrowni- 
czych, jak i wprowadzenia 
akordu dla wędzarzy, cykl 
produkcji konserw olejowych 
zamknięto w 14 godzinach.

Duży wpływ na osiągnięcie 
sukcesów miało kilkadziesiąt 
cennych wniosków, które wpły­
nęły od załogi przed konferen­
cją partyjno - ekonomiczną. 1 
— rcecz ważna — nie odlegiwa- 
ły się one w biurkach. Tak 
np. brygadzistka MAŁGORZA­
TA DONDAJ zaproponowała, 
aby podwędzoną rybę _ przed 
pokrojeniem i zapakowaniem do 
puszek ochłodzić w chłodni, o- 
czywiście nie zamrażając jej. 
Okazało się, że dzięki temu ry­
ba jest bardziej spoista i nie 
kruszy się przy krajaniu, a pro 
dukt — bardziej apetyczny.

Źródeł oszczędności umiano w 
tym zakładzie szukać nie tylko 
w swoich warsztatach pracy. — 
Długo nie zwracaliśmy uwagi — 
mówi dyrektor tow. MARTA 
RYNKOWSKA — na ceny skrzy­
nek do ryb wędzonych. Okazało 
się, że płaciliśmy znacznie wię­
cej, niż na ten cel zaplanowano. 
Rozejrzeliśmy się po rynku, po 
dostawcach i okazało się, że 
można kupić takie same skrzyn­
ki w innych spółdzielniach, po 
cenie znacznie niższej.

Są jednak bolączki, któ­
rych zakłady we własnym 
zakresie usunąć nie mogą- 
Oto np. gdy wyjdzie się na 
podwórko — powonienie 
zwiedzającego, przyzwyczajo 
ne do przyjemnego zapa­
chu smażonej lub wędzonej 
ryby — uderza przykry 
odór. Pochodzi on od stosu 
odpadów rybnych, piętrzą­
cego się na uboczu. Teraz to 
oczywiście jeszcze nic, ale co 
fo musi dziać się latem. Za­
kłady Rybne nie ustają w 
monitowaniu Fabryki Mącz­
ki Rybnej w Gdyni, która 
powinna w terminie odbie­
rać odpad, by przerobić go 
na niezwykle potrzebną na­
szej gospodarce hodowlanej 
mączkę rybną. Nie odnosi to 
jednak skutku.

A przecież jest wielkim 
wprost karygodnym marnotraw 
stwem, że wiele ton tego su­
rowca trzeba wywozić na pole 
jako nawóz, na skutek zbyt póź 
nego odbioru. Czyi nie ma na 
to rady? Zakłady Rybne rozpo­
częły ostatnio prace instalacyj­
ne, aby u siebie produkować 
mączkę rybną, ale to nie zwal­
nia oczywiście istniejącej fabry­
ki od obowiązku terminowego 
odbioru odpadów.

W Zakładach Rybnych 
nr 3 wprowadza się wc . 
nowe ulepszenia. Wprost „re 
wolucją" będzie nowoczesna 
wędzarnia tunelowa, pierw 
sza tego rodzaju w Polsce, 
Z niecierpliwością czekają 
na zakończenie prac monta­
żowych wędzarze. Dotąd jesz 
cze sporo muszą się dymu 
nałykać. — Inaczej ruszy ro­
bota, gdy nowa wędzarnia 
będzie gotowa — mówi do­
świadczony wędzarz Brunon 
Klawikowski.

Z dnia na dzień więk- ; 
1 sze sukcesy osiągają ; 
I gdańscy stoczniowcy, przy j 
i gotowując się do II kon- ; 
| ferencji partyjno-ekono- ; 
I micznej, na której będą j 

radzili nad sposobami i i 
środkami uiygospodarowa ; 

1 nia to roku bieżącgm 61 
I milionów złotych, prze- 
| widzianych planem obniż 
= ki kosztów własnych.
I Stoczniowcy gdańscy, skra 
| cając cykle produkcyjne 
\ budowy statków, przyspa 
I rzają państwu poważnych 
| oszczędności, budują co- 
\ raz lepiej i szybciej stat- 
| ki, które rozsławiają na 
| morzach świata dobre 
| imię polskiego stoczniow- 
i ca.
_ Na zdjęciu: statek typu | 
| tramp na pochylni przed | 
| wodowaniem. Jest to 21 | 
| statek tego typu zbudowa | 
I ny przez gdańskich stocz- S 
i niowców.

Fot. Z. Kosycarz |
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Postęp techniczny idący w 
parze ze stałym usprawnia­
niem organizacji pracy, poz 
nawaniem tajników produk­
cji — to droga prowadząca 
do sukcesów, do lepszej 
tańszej produkcji. Rozumie­
ją to towarzysze z Zakładów 
Rybnych nir 3 i  wyniki są 
widoczne. B. L.

gospodarność
załóg maszynowych
na statkach PLO
Podsumowanie wyni­

ków gospodarki energe­
tycznej w Polskich Li­
niach Oceanicznych za 1 
kwartał br. wykazało, że 
nasi marjmarze mają po­
ważne osiągnięcia na tym 
odcinku.

Jak wykazały oblicze­
nia działu energetyczne­
go PLO, załogi statków 
parowych obniżyły w I 
kwartale br. zużycie wę­
gla o 6,5 proc., a mary­
narze z jednostek opala­
nych paliwem płynnym 
zaoszczędzili 181,6 ton 
oleju napędowego i 169 
ton mazutu.

Na wzrost gospodarnoś­
ci załóg ł ich troski o 
obniżkę kosztów własnych 
wskazuje fakt, że jedno­
cześnie c uzyskanymi 
oszczędnościami wiele jed 
nostek zwiększyło szyb­
kość. I tak np. załoga na 
szego flagowego statku 
PMH — „Batory“ zwięk­
szyła szybkość jednostki
0 0,6 węzła, marynarze 
z s/s „Hel“ o 0,9 węzła, 
z s/s „Puck" o 0,4 węzła
1 wiele innych.

Przy analizie wyników 
pracy poszczególnych stał 
ków zwracaja uwagę 
osiągnięcia marynarzy z 
s/s „Lech“, s/s „Hel“, m/s 
„Generał Walter", m/s 
„Nowa Huta“. I tak np. 
dzięki inicjatywie st. me 
chanika CYGANA i pod­
niesieniu kwalifikacji dzię 
ki szkoleniu zawodowe­
mu załoga „Lecha“ w 
okresie z ostatnich kwar­
tałów (IV kw. ub. r. I I 
kw. br.) zwiększyła wy­
korzystanie mocy maszy­
ny z 45 proc. do 85 proc. 
w I kwartale br.

Na podkreślenie zasłu 
guje ponadto duży wkład 
pracy nad podniesieniem 
sprawności maszyn star­
szych mechaników: Sta. 
nisława BARTŁOMOWI- 
C7A z s/s „Lech“ i Pa­
wła GĘBCZYKA z m/s 
„Nowa Huta“. Wśród pa­
laczy wyróżnili s!e Jerzy 
KUKLIŃSKI i Zygmunt 
MAKOWSKI z s/s „Lech“.

(b)
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z  sesji MRN w  Gdyni

Realizacja budźelu
- to n a s z a  w s p ó ln a  s p ra w a

E Ż A N r 131 (2675)

W dniu 27 maja br. odbyła się kolejna zwyczajna 
sesja Miejskiej Rady Narodowej w Gdyni, poświęco­
na omówieniu i zatwierdzeniu planu gospodarczego 
i budżetu miasta na rok 1955. Budżet miasta na br. 
wynosi po stronie wydatków i dochodów 75.837.300 zi.

Tegoroczny budżet, jest wyższy w porównaniu z 
rokiem ubiegłym o 14 pro e., przy czym dwukrotnie 
wzrosły wydatki inwestycyjne. Przeszło 34 proc. 
ogólnej sumy przeznaczeń o na potrzeby gospodarki 
komunalnej i mieszkaniowej, handel i rolnictwo, po­
nad 40 min. zł — na urządzenia socjalno-kulturalne, 
na administrację — blisko 4 min. Reszta stanowi re­
zerwę w wysokości 534 tys. zł. Zobaczmy, co otrzy­
mają mieszkańcy Gdyni z realizacji budżetu.

Na gospodarkę komunalna * zakupi nowe pomoce nau- 
i mieszkaniową przypada za sum« 330 tys. zi.
blisko 24 min 7 } „żarli n ¿.o Mat. ucieszy zapewne wiado- DiiSKO za mm Zi czyn o 42 mość o budowie trzech nowych
proc. więcej niZ W roku ub. przedszkoli — na Wzgórzu No- 
Z nowego budownictwa wy- wołki' w wielkim Kacku i <jr-
l S r H T , DECR ‘ “powiększona zostanie sieó mii mieszkańcy Gdym otrzyma- bibliotecznych oraz do 107 tys. 
,ią 2067 nowych izb rniesz- tomów wzrośnie księgozbiór. Po 
kalnych. 7 min Zł przezna- v a ż n e  sumy przeznaczono rów- 
czcno na remont 438 budyń- s/ulby^zdrowU."'5 ‘ r0zbud0V1’'! 
kow mieszkalnych. Braki w

usługowych, placówek hand­
lu, oświaty, kultury ito.

. Całkowite i terminowe 
ich wykonanie uzależnio­
ne jest od realizacji pla­
nu dochodów, od ob­
niżki kosztów własnych, wy­
korzystania rezerw, pomocy 
i kontroli komisji MRN, ko­
mitetów blokowych, organi­
zacji masowych oraz w du­
żym stopniu od inicjatywy 
samych obywateli w wykry 
waniu niedociągnięć i ich 
usuwaniu.

zaopatrzeniu w wodę takich 
dzielnic jak Rumia, Obłuże, 
Oksywie usunie budowa ru­
rociągów i studzien. Zosta­
nie wyremontowanych 73 
proc. ogólnej powierzchni

Dla polepszenia działalnoś­
ci placówek handlu uspo­
łecznionego otwartych zostą 
nie 33 nowych sklepów róż­
nych branż. W uruchomieniu 
nowych punktów usługo-

ułic. Ponad milion złotych °1CL 1 st™ brak
przypada na ochronę, kon- 250 7  ̂ miarę możliwości trudności te

będą usuwane. W br. otwar­
tych zostanie 21 nowych pun 
któw usługowych, przeważ­
nie w dzielnicach peryfe­
ryjnych Gdyni.

Z budżetu Gdyni na rok 
bieżący wynikają zwiększo­
ne zadania dla wszystkich 
przedsiębiorstw, zakładów

serwację i rozbudowę zie­
leńców.

Około 23 proc. budżetu prze­
inaczono na oświatę. Na skutek 
tego -w tym roku rozpocznie się 
budowę szkoły na Wzgórzu No­
wotki, oddana zostanie do użyt­
ku szkoła przy ul. Kopernika. 
Wzrośnie Ilość Izb lekcyjnych 1 
liczba świetlic dla młodzieży 
szkolnej. Szkoły zostaną wyre­
montowane oraz uzupełni się

Radośnie i wesoło
będą dzieci obchodzić swoje święto

Obchody Międzynarodowego 
Dnia Dziecka w trójmieście 
odbędą się w dniach 4 i 5 
bm. Zainauguruje je w so­
botę o godz. 17 capstrzyk 
sztafeta, a o godz. 18 tradycyj 
p.e ognisko na molo w So­
pocie.

W niedzielę najwięcej im­
prez dziecięcych będzie na 
sopockim molo. Przewidzia­
no tu wiele atrakcji, m. in. 
wyścigi w workach, zabawę 
z niespodziankami itp. Począ 
tek imprez o godz. 10. O tej 
samej godzinie na kortach

Rada kobieca przy DOKP w 
Gdańsku w ramach obchodu Dni 
Dziecka organizuje w sobotę 
dnia 4 bm. wycieczkę do War­
szawy. W Warszawie dzieci pra­
cowników DOKP Gdańsk spot­
kają się z dziećmi kolejarzy 
warszawskich.

Dyrekcja GZG we Wrzeszczu 
urządza w lokalu gastronomicz­
nym „Akwarium“ w niedzielę 5 
bm. bardzo atrakcyjną imprezę 
dla dzieci swoich pracowników. 
Na tę uroczystość lokal zostanie 
specjalnie udekorowany scenami 
z bajek dziecięcych. Do tańca 
będzie przygrywać orkiestra. Po 
za tym przewiduje się różnego

^  Do ciekawych budowli wod

i
nych Gdańska należy Ką- 
mienna Śluza, która w daw­
nych wiekach spełniała po­
ważną rolę. Znaczenie ślu­
zy polegało na tym, że r?- 

\ gulowała ona poziom wody 
S w fosach obronnych, a prze- 
\ de wszystkim w objętym ior 
V tyfikacją miejską porcie 
\ rzeczno - morskim na Mołda­

wie. Po dziś dzień zachowa­
ły się stare wrota śluzy i wy 
kute na niej w kamieniu  ̂
znaki poziomu wody w po­
szczególnych latach.

W celu umocnienia terenu 
wzniesiono po obu stronach 
budowli wodnej silne redu­
ty pod nazwą „Wilk“ i 
„Tur“ . Kilkanaście takich re­
dut założono również przy 
walach obronnych. Brzegi 
rzeki ujęto w podwójny ka- j  
mienny mur zakończony 

S dwiema niewielkimi wieżycz 
kami tzw. „dziewicami“ , któ 
re właśnie widoczne są na \ 
zdjęciu.

Szkoda tylko że ta za 
bytkowa budowla wod 
na niszczeje, pozostaw*o- 

( na bez opieki. Może 
ł by Wydział Kultury Prezy- 
/ dium MRN Gdańsk zaintere- 
'  sowa! się stanem tych bu-

Młodzież harcerska woj. gdańskiego
walczy w Tczewie o prawo startu
w igrzyskach centralnych
W woj. gdańskim trwają kowskiej nad przygotowa- 

ntensywne przygotowania do niem bogatego programu ma 
Ogólnopolskich Igrzysk Har- sowych pokazów gimnasty- 
cerskich, które odbędą się w cznych. Poza tym 600 ucz- 
dniach od 22 do 25 czerwca niów ćwiczy tańce, z który- 
br. w Gdańsku, Ponad 1200 mi wystąpią w dniu otwar- 
dziewcząt i chłopców ze cia igrzysk. Grupą tą opie- 
szkół podstawowych i liceal- kuje się ob. Łozińska ze 
nych Gdańska pracuje pod szkoły baletowej, 
kierunkiem nauczycielek z Wiele uwagi poświęcają
Oliwy Majewskiej i Kucz-

a-Ja- {

>> o ---------- ---  — — — — —— ———— *** o»»; iuóiics“ i suwai sit; stanem xycu u u-
tenisowych w Sopocie odbę- roaza.iu imprezy i konkursy. Po- > dowli 1 nie pozwolił na dal- 
dzie <de nokaz ?rv czątek zabawy o godz. 11 a za- ) sze Ich niszczenie.kończenie o godz. 17.

„Dzieje odwodnienia 
Żuław“

Pod takim tytułem dziś o 
godz. 1S wygłosi odczyt w Mu­
zeum Pomorskim mgr Wacław 
Odyniec.

Odczyt literacki
Zarząd oddziału ZZNP orga­

nizuje dziś o godz. 13 w lokalu 
związkowym przy ul. Marchlew­
skiego 13 we Wrzeszczu spotka­
nie z literatką Meissnerową, 
która wygłosi odczyt pt. „Tra­
dycje postępowe starego Gdań­
ska“ .

„Trójka -murarza 
Dzięcioła“

Państwowa Szkoła Muzyczna 
wystawi w dniu 5 bm. o godz. 
11 operę w. Walentynowicza 
pt. „Trójka murarza Dzięcioła". 
Opera będzie odegrana w Tea­
trze Dramatycznym w Gdyni.

Dodatkowe przedstawienie 
operetki

W niedzielę, 5 czerwca 
o godz. 19,30 w sali teatralnej 
zakładowego Domu Kultury w 
Gdyni przy ul. Polskiej będzie 
wystawiona dodatkowo operetka 
pt „Kraina uśmiechu“ .

Przedstawienia tej operetki w 
tej samej sali odbędą się rów­
nież od 6 do 12 bm. o godz 19.30.

Komunikacja autobusowa za­
pewniona.

W sprawie pozwoleń 
na prowadzenie 

pojazdów mechanicznych ,
W związku z wymianą pozwo­

leń na prowadzenie pojazdów 
mechanicznych referat komuni­
kacji drogowej w Sopocie przyj 
muje interesantów do 15 lipca 
br. we wtorki, czwartki i sobo­
ty od godz. 8 do 15.

Przyjęcia do techników 
przemy słowo-pedagogiczny eh

W roku szkolnym 1955/58 prze­
prowadza się nabór do techni­
ków przemysłowo-pedagogicz- 
nych, które szkolą i wychowu­
ją, techników - nauczycieli prak­
tycznej nauki zawodu oraz tech 
nologii w zasadniczych szkołach 
zawodowych.

Do techników przyjmowani są 
robotnicy - absolwenci szkół 
zawodowych lub innych szkól 
zawodowych I stopnia, posiada­
jący dwuletnią praktykę w za­
kładach produkcyjnych. Szcze­
gółowych informacji udziela Dy 
rekcja Okręgowa Szkolenia Za­
wodowego w Gdańsku-Wrzesz- 
czu, ul. Mi szewskiego 12,

„Warszawska
siódemka“

W sobotę 4 bm. o godz. 17 
i 20 wystąpią artyści war­
szawscy w imprezie pt. 
„Warszawska siódemka“ . Im 
preza odbędzie się w Zakła­
dowym Domu Kultury w 
Gdyni, przy ul Polskiej. 
Wezmą w niej udział: Bar­
bara Bittnerówna, Lesław 
Fince, Halina Mickiewiczów- 
na, Witold Gruca, Bernard 
Ładysz, Stanisław Urstein i 
Henryk Ładosz.

W programie najpiękniej­
sze pieśni i arie operowe i 
operetkowe oraz fragment 
baletu i  „Romeo i Julia“ .

Ta sama impreza odbędzie 
się w dniu 5 bm. o godz. 15 
i 19 w hali sportowej we 
Wrzeszczu przy ul. Słowac­
kiego.

Przedsprzedaż biletów w 
oddziałach „Orbisu“ i kios­
kach „Ruchu“ w Gdańsku, 
Gdyni, Sopocie, Wrzeszczu i 
Oliwie.

W
...o godz. 16 przedstawie­

nie teatralne w wykonaniu 
zespołu MDK pt. „Królowa 
śniegu“ . Impreza odbędzie 
sić w sali przy ul. Wajdelo- 
ty we Wrzeszczu.

Przypadki 
i wypadki

Skradziono cenne wydanie 
„Pana Tadeusza“

We wtorek, dnia 31 maja 
nieznani sprawcy skradli 2 
wystawy książkowej w gma 
chu Wyższej Szkoły Pedago­
gicznej we Wrzeszczu, przy 
ul. Sobieskiego — cenne wy 
danie „Pana Tadeusza“ , z ro 
ku 1834 w Paryżu, będące 
własnością Biblioteki Miej­
skiej w Gdańsku.

Poszukiwania sprawców 
kradzieży trwają. Młodzież 
WSP powinna jak najaktyw 
niej włączyć się do tej ak­
cji.

Wynik nieostrożności
W niedzielę do południa 

wybuchł pożar na wartowni 
Centrali Rybnej w Gdańsku 
przy ul. Sienna Grobla 2. Po 
żar został spowodowany nie 
ostrożnością dyżurującego 
strażnika. Dzięki jednak na­
tychmiastowej pomocy jed­
nostek straży pożarnej zo­
stał cn w porę zlikwidowa­
ny i nie przyniósł poważniej 
szych strat.

Wypadek ten powinien 
być ostrzeżeniem dla tych 
wartowników, którzy nie 
dość sumiennie czuwają nad 
bezpieczeństwem podległych 
im zakładów pracy, zwła­
szcza w dni świąteczne.

Włamania
Do piwnic restauracji „Pod 

Kominkiem“ we Wrzeszczu 
dokonano w dniu 31 maja 
włamania. Ponieważ znajdu 
jący się tam magazyn był 
bardzo trudny do otworze­
nia, złodzieje dostali się je­
dynie do szatni pracowni­
ków tego zakładu, skąd za­
brali całą garderobę oraz 
damskie torebki wraz z pie-. 
niędzmi.

dzie się pokaz gry.
Wstęp na wszystkie impre 

zy d!a dzieci do lat 14 bez­
płatny.

Wiele ciekawych imprez 
dla dzieci — mieszkańców 
Gdańska przygotował Mło­
dzieżowy Dom Kultury. Im­
prezy te odbędą się 5 bm. o 
godz. 10. Zapoczątkuje je 
sygnał fanfar i podniesienie 
flagi na maszt. Następnie 
dzieci będą oglądały występy 
zespołów artystycznych MDK 
oraz wezmą udział w roz­
maitych grach, zabawach i 
konkursach.

Podobne festyny MDK or­
ganizuje: w Stogach w szko­
le nr 11, w Oliwie w parku 
oliwskim, w Nowym Porcie 
na boisku sportowym i w O- 
runi na boisku sportowym 
szkoły nr 8.

Cielę o sześciu nosach
gazele i inne zwierzęta

nowymi mieszkańcami ZO O
W tych dniach oliwskie ostatnio węża boa, oraz lisa 

ZOO wzbogaciło się o no- tropikalnego i małpkę. „By- 
wych mieszkańców, przeka- tom“ ofiarował dla ZOO 
zanych przez różne insty- psotną gazelę. Oczekuje się 
tucje i zakłady pracy. ponadto darów z „Kiłińskie

Zespół PGR z Sobowidza g°“. którego załoga po po- 
przysłał do ZOO niezwykły V ^ U. .5 ^ k?!!L0l ^
okaz — cielę o sześciu no­
gach. Rybacy z Pucka oii-a

skiemu ZOO wiele zwierząt 
m. in. słonie.

W wykańczanej obecnie 
rowali złowioną przez siebie , przez załogę Stoczni Gdań- 
fokę. Została ona przekaza- skiej klatce zamieszkają

DYŻURY APTEK
Gdańsk: apteka nr 62 — ul.

Kartuska 114 na Siedlcach, nr 21 
ul. jedności Robotn. 111 w Oru­
ni, nr 7 — ul Grunwaldzka 83 
we Wrzeszczu, nr 17 — ul, Ka­
prów 4 w Oliwie, nr 4 — ul. 
Oliwska 83/4 w Nowym Porcie 

Gdynia: apteka nr 14 — ul. 
Świętojańska 122, nr 10 — ulica 
Czerwonych Kosynierów 137 na 
Grabówku, nr 63 — u! Bednar­
ska 11 na Obłużu, nr 20 — ul. 
Bohaterów Stalingradu 66 w Or­
łowie.

Sopot: apteka nr 15 — ul. Ro­
kossowskiego 2 1 .

Dyżury chirurgiczne
Dziś ostry dyżur pełni III Kli­

nika Chirurgiczna.

na do odchowu ZOO war­
szawskiemu, skąd po kilku 
miesiącach wróci na Wy­
brzeże. Z PGR Pogorzewo 
przybyła sarenka wraz z 4 
młodymi. Małe sarniątka 
zdążyły się już dobrze za­
domowić u nowych gospo­
darzy. Kierownik robót me­
lioracyjnych z Pruszcza 
Gdańskiego przekazał lisicę 
z 4 młodymi, a PGR Siano­
wo w woj. koszalińskim 
przesłał łanie.

Wiele darów wpływa od 
załóg statków. Ochmistrz z 
„Jedności“ ofiarował małpkę 
„Kubusia“ z rodziny Maka- 
ti. M/s „Buczek“ przywiózł

wkrótce lwy.
(ak.)

T  e a  i  j p y
Teatr Wielki w Gdańska —

nieczynny.
Teatr Dramatyczny w Gdyni —

„Ballady 1 romanse“ — godz. 
19.

Sala teatralna PMRN w Gdyni 
ul. Bema 28 — operetka
„Kraina uśmiechu“  — godz. 
19.30.

Kolarski i pieszy 
turystyczny zlot 

do W ła d y s ła w o w a
Ola uczczenia V Festi 

walu Młodzież; i Studen 
iów Liga Przyjaciół Żoł­
nierza PTTK, zrzeszenie 
LZs oraz iVKKF organi 
żują w dniach 4 I 5 bm 
masowy kolarski i pieszy 
turystyczny złoi do Wia 
dysławowa.

W zlocie tym uczestni­
czyć będą drużyny 3 I 6 
osobowe zgłoszone przez 
organizacje masowe, zrze 
szenia i kola sportowe, 
zakłady pracy oraz szko­
ły. Zlot przebiegać bę­
dzie przez trzy powiaty: 
lęborski, wejberowsk] I 
pucki.

Wszelkich Informacji 
udzielają oraz zapisy 
przyjmują oddziały PTTK 
oraz rady powiatowe 
LZS w całym wojewódz­
twie gdańskim.

przygotowaniom do igrzysk 
harcerze -  sportowcy, zwy­
cięzcy eliminacji powiato­
wych, którzy w sobotę i nie­
dzielę wezmą udział w Wo 
jewódzkieb Igrzyskach Har­
cerskich w Tczewie. Mają 
być one przeglądem sit za­
wodników Wybrzeża, w ce­
lu wyłonienia reprezentacji 
województwa gdańskiego na 
igrzyska ogólnopolskie.

Wojewódzkie Igrzyska Harcer­
skie rozpoczną sie w sobotę o 
godz. 9 na boisku przy ui. Czy- 
żykowskiej w Tczewie 1 rozegra 
ne zostaną w następujących kon 
kurencjach: czwórbój lekkoat­
letyczny, sztafety LA, gimnasty­
ka. łucznlctwo, piłka ręczna, tor 
przeszkód I patrole. Udział w 
zawodach weźmie 620 zawodni­
ków i zawodniczek.

Do zawodów dopuszczeni 
zostaną uczniowie posiadają­
cy karty zgłoszeń z adnota­
cją swego kierownika dot. wy 
ników w nauce i sprawowa­

niu, następnie zaświadczenie 
lekarskie oraz legitymację 
BSPO i legitymację szkolną.

W pierwszym dniu zawodów 
na boisku Stall rozegrany zo­
stanie Jedynie czwórbój lekko­
atletyczny. W niedzielę zawod­
nicy zbiorą się o godz. 9 w Li­
ceum Ogólnokształcącym przy 
ul. Stalina skąd o godz. 9.30 wy 
ruszą na boisko Stall, gdzie o 
godz. JO rozegrany zostanie 
czwórbój LA. biegi sztafetowe 
1 patrolowe oraz zawody łuczni­
cze. Pozostałe konkurencje od­
będą się na boisku harcerskim 
przy ul. Czytykowskte).

Dw ie niespodzianki 
ćw ie rć fina łów  

p u c h a ru  P o ls k i

Rozegrane w Opolu > WaiDizy 
chu mecze ćwierćfinałowe o pił 
karski puchar Polski zakończy­
ły sie niespodziankami P!erw.-zo 
ligowe drużyny Włókniarza 
(Łódź) 1 Gwardii Bydgoszcz od­
padły z dalszych rozgrywek wy 
eliminowane przez zespoły aro- 
gollgowe.

W Opolu Budowlani wyellmi 
nowalt Gwardię Bydgoszcz, wy­
grywając po ciekawym I zadę­
tym przebiegu 2:1 (0'1)

Spotkanie łódzkiego Włóknia­
rza z Górnikiem (Wałbrzych) 
wywołało duże zainteresowanie 
gromadząc na boisku Górnika 
ponad 5600 widzów. Włókniarz, 
który wystąpił w swoim naj­
silniejszym składzie przegrał 1:1 (0:1).

s ia t k a r z y  w M o s k w ie
W stolicy ZSRR na stadionie 

Dynamo odbył się 1 bm. mię­
dzypaństwowy mecz siatkówki 
męskich reprezentacji ZSRR i 
Polski.

Po bardzo ciekawej t zaciętej 
walce, nieznaczne lecz zasłużo- 

zwycięstwo odnieśli siatka­
rze radzieccy, wygrywając J:S 
(!(-:!8, 13:15. 15:8, 15:tÓ. !5:!S).

Teatr Kameralny
„Lisie gniazdo"

y Sopocie
godz. 19.

Państwowy Teatr Lalek w Gdań
sku — „Smok w Nieswaro- 
wie", godz. 12.

K i n a

w y je ż d ż a ją c y

na Targi Poznańskie
PPiT „Orbis“ przypomina 

wszystkim zakładom pracy, któ­
re zgłosiły udział swych pra­
cowników na wyjazd do Pozna­
nia, że z dniem 25 bm. rozpo­
częto przyjmowanie wpłat. 
Wpłaty „Orbis“ będzie przyjmo 
wał tylko do 10 czerwca. Każde 
przedsiębiorstwo wpłaca na 
konto „Orbisu“ łączną sumę w 
zależności od obranego typu 
wycieczki. Przedsiębiorstwa, 
które w swych zgłoszeniach nie 
podały jakiego rodzaju wyciecz­
ki wybierają, winny niezwłocz­
nie skomunikować się z sekcją 
turystyki „Orbisu“ . Wpłaty na­
leży dokonywać na konto NBP 
— IV Oddział Miejski Gdańsk 
305-7-50.

»Delikates}'« w niebezpieczeństwie
„Delikatesom“ gdańskim Narodowej — Wrzeszcz mie 

grozi wielkie niebezpieczeń- szczącej się na II piętrze, 
siwo. Doszły nas o tym wie- Zaobserwowali oni w szuf- 
ści z głównej kwatery wojen ladach swoich biurek mane- 
riej szczurów i myszy, znaj- wry specjalnych oddziałów
dującej się w piwnicach „De 
likatesów".

Pierwszych zwiadowców 
widziano 20 maja br. o godz. 
9 15. Był to oddział złożony 
2 trzech myszy, uzbrojony w 
ostre zęby i długie ogony. 
Podczas marszu zwiadowcze­
go dzielne myszy zatrzymały 
się w oknie kawiarni „Gdań 
skiej“ j ku uciesze licznie 
zgromadzonej przed wysta­
wą kawiarni publiczności — 
niszczyły po kolei rzędem u- 
stawiisne ciastka gatunku: 
napoleonki. Miało to swoją 
szczególną wymowę, gdyż 
jedna z myszy (zapewne do­
wódca) co chwila stawała 
na tylnych łapkach i poka­
zywała gapiom język. Co 
czulsi w uchu twierdzili, żę 
mysz przechwalała się, jako­
by teraz, po zniszczeniu sym 
holów militaryzmu napoleoń 
skiego (zuchwały atak na 
ciastka) — me ma sił, które 
by zmusiły zamieszkałe w 
budynku „Delikatesów“ my­
szy do wyrzeczenia się tak 
eleganckiej i obfitej w pro­
wianty posiadłości

Wiadomość tę potwierdza­
ją niektórzy pracownicy Pre 
zydium Dzielnicowej Rady

myszy o nieco jaśniejszym 
odcieniu futerka. Mają to 
być myszy uczone, które u- 
pewniają się, czy w aktach 
nie m.a przypadkowo dyskry 
minacyjnych dekretów, wy­
mierzonych przeciw ich ga­
tunkowi.

Urzędnicy twierdzą, że naj 
bardziej wścibska mysz nie 
znajdzie go. Są więc pewni, 
że unikną tragicznego losu 
króla Popiela znad Gopła.

(ml)

GDAŃSK — „Leningrad“  —
„Natchnienie", od lat 12, godz 
16, 18 i 20, — „Kameralne
— „Sadko", od lat 7, godz. 13.30,
17.30, 19.30, „Bajka“  we Wrzesz­
czu — „Bajka o śpiącej króle­
wnie“ , od lat 7, godz. 16, „Oło­
wiany Chleb“ , od lat 7, godz. IR. 
20, „ZMP-owiec“  we Wrzeszczu
— „Ojcowizna", od lat 12, godz, 
16, 18, 20, „1 Maja“ w Nowym 
Porcie — „Ciemna rzeka", od 
lat 18, godz. 18. 20, „Delfin“  w 
Oliwie — „Alarm w cyrku", od 
lat 12, godz. 16, 18, 20.

GDYNIA — „Atlantic" —
„Wróg publiczny nr 1“ od lat 
18, godz. 15.30, 18 I 20.30, „Go 
piana“  — „Kopciuszek“ , od lal 
7, godz. 16.15, „Wróg publiczny 
nr 1", od lat 18, godz. 18,30, 21.30, 
„Warszawa“  — „Urok szatana 
od lat 14, godz. 16, 18, 20.
„Fala“  na Grabówku — „List 
z piórkiem“ , od lat 12, godz. 18 
20. „Promień“  w Chyloni — 
„Sierpniowa niedziela“ , od lat 
16, godz. 18, 20. „Neptun“ 
Orłowie — „Witaj słoniu“ , od 
tal 7, godz. 18, 2oł „Aurora" -a 
Rumi — „Nadziei za dwa gro­
sze", od lat 18, godz. 20.

SOPOT — „Polonia" -  „Go­
dziny nadziel", 0d lat 16, godz. 
16, 18, 20, „Bałtyk“  — „Szwedz­
ka zapałka“ , od lat 16, godz
15.30. 17.30, 19 30

Radio na dzień 3 am .
Program II na fali 230,1 m 

7,00 — Dziennik poranny. 7,15 14,55 — Studenci PWSM w Kra-
— Mozaika wesołych melodii.
7,38 — Stan pogody. 7,40 —
Wiad. 7,50 — Dla dzieci star­
szych „Błękitna sztafeta". 8,05
— Koncert poranny ork. szcze­
cińskiej. 8,45 — Sceny zespoło­
we z oper. 9,00 — Przerwa. 11,55 
Serwis CZRM dla rybaków — lok. 
11,57 — Sygn. czasu. 12,04 — Wiad.
12.10 — Przegl. prasy stół. 12,15
— Kwadrans walców. 12,30 —
„Na swojską nutę". 12,50 — Aud. 
dla wsi. 13,00 — Omówienie pro­
gramu — lok. 13,05 — Program 
dnia 13,10 — Opow. K. Staniu- 
kowicza „Zemsta". 13,30 — Dia 
ki. VII 2 opow. A. Czechowa. 
14.00 — Wiad. 14,05 — Informa­
cje. 14,09 — Kom. o stanie wód.
14.10 — Aud. szkolna dla -ki. 
I—II „Z piosenka 1est nam we­
soło". 14.30 -  Melodie ludowe.

kowie przed mikrofonem. 15,25
— Muzyka rozrywkowa 15,50 — 
Felieton aktualny. 17,00 — Z ży 
cia Zw. Radzieckiego. 18,15 — 
Wiad. 19,00 — Muzyka i aktual­
ności. 19,25 — Pog. oświatowa 
„Układ sygnalizacyjny" — dr. 
J. Żabińskiego. 19,35 — Kompozy 
tor tygodnia — .7. Bizet. 20,20 — 
Reportaż literacki. 20,35 — ,,Z 
melodią j piosenką przez świat“ 
21,30 — Dziennik wieczorny. 22,00
— Muzyka taneczna. 22,20 — P.
I — Sprawozdanie z Mistrzostw 
Bokserskich Europy. 22,58 —
Koncert symfoniczny. 23,30 —
Felieton z Mistrzostw Bokser­
skich Europy, 23,50 — Ostatnie 
wiad. 24,00 — Hymn 1 koniec 
audycji.

Ciekawostki
2e św ia ta

HAGA. W między narodo­
wych wyścigach motocyklowych 
w Holandii z udziałem zawodni­
ków 9 państw sukces odnieśli 
reprezentanci CSU. W kat. 125 
ccm dwa pierwsze miejsca za­
jęli Bartos I Farus na CZ, a w 
kat. do 500 ceno zwyciężył Stast- 
ny na Jawie.

* *  *
RZYM. Szereg tragicznych wy 

padków przyniosły ostatnio w\ś 
cigi samochodowe. Na toczę 
Monza koło Mediolanu zabił vtę 
wielokrotny mistrz świata Włoch 
Ascarl, a na słynnym torze w 
In dia no polis (USA) w czasie na; 
trudniejszego na świecie wyści­
gu na 50» mil uległ śmiertelne­
mu wypadkowi najlepszy auto- 
mobilista amerykański Vuko- 
vich.

* *  *
BUDAPESZT. Rozpoczęła się 

tu druga część meczu szachowe­
go ZSRR — W'ngry. W piątej 
rundzie wszystkie cztery partie 
zakończyły się remisami: Ił wie­
ki — Szabo, Keres — Benke, 
Petrosjan — Bilek 1 Mikenas — 
Barcza. Stan meczu jest 12,5:7.5 
pkt. dia ZSRR.

Jutro Sta! gra z Górnikiem Bytom
W sobotę po południu niż w rozgrywkach zeszło- 

na stadionie Stoczni Gdań- rocznych i wydaje się że 
skiej odbędzie się wiele cię- Stal powinna zdobyć dwa 
kawych imprez sportowych, dalsze cenne punkty, tym 
Już od godz. 13 rozpoczną się bardziej, że ma za sobą taki 
zawody lekkoatletyczne orga atut, jak własne boisko, 
nizowanę w ramach sparta­
kiady stoczniowej, po czym 
nastąpi inauguracja rozgry­
wek ligi stoczniowej. O 
godz. 17 Ii-ligowa drużyna 
piłkarska STALI stoczy mi­
strzowskie spotkanie z GOR 
NIKIEM Bytom.

Mecz ten będzie miał dla 
drużyny stoczniowej bardzo 
duże 2maczenie, gdyż w wy­
padku zwycięstwa może ona 
awansować nawet o trzy 
miejsca w tabeli, o ile na­
turalnie poprzedzające ją 
drużyny swoje mecze prze­
grają, względnie zremisują. 
Tylko bowiem jeden punkt 
dzieli Stal od Górnika Wał­
brzych, Craoovii | CWKS 
Bydgoszc2U

Sobotni przeciwnik Stali 
— Górnik z Bytomia gra 
w tym roku o wiele słabiej

Porażka
g d a ń s k ie j fiu  a rd il 

w  E lb lągu

W Elblągu odbył się mecz 
piikarski o mistrzostwo ZS 
Gwardia pomiędzy miejsco­
wą drużyną i zespołem Gwar 
dii gdańskiej. Po ciekawej 
i stojącej na niezłym pozio­
mie grze zwyciężyli gospo­
darze w stosunku 5 2 (2:21

f  t ifffM

Polonia Bytom 
-  Kolejarz Poznań 3:1

Zaległe spotkanie piłkarskie o 
mistrzostwo I ligt pomiędzy Po­
lonią (Bytom) a poznańskim Ko 
lejarzem wygrali zasłużenie by- 
toraiacy 3:1 (1:1) Prowadzenie 
dla Kolejarza uzyskał Anioła w 
22 min. Polonia wyrównała w 
44 min ze strzału Pilota, a dwie 
następne bramki zdobyli Tram- 
pisz w 50 min. i Ciupa w 65 
minucie.

Zwycięstwa lekkoatletów
polskich w Jenie

W drodze powrotnej z  Erfurtu 
ekipa lekkoatletów polskich star 
towała w Jenie, Obok Polaków 
w zawodach wzięli również u- 
aziai zawodnicy NRD. Zawodni­
cy polscy wypadli bardzo ds>- 
ó' ze, zajmulae 8 pierwszych 
miejsc.

Pierwsze miejsca zajęli: Cla- 
chówna w pchnięciu kulą — 
ts.36, oraz Kiszka na łOO m — 
‘0.7. w pozostałych konkuren­
cjach zwyciężyli: oszczep ko­
biet — ctarhówna — 44,43, męż­
czyźni -  skok w dal — Kro- 
ptdłowskt _  7.23. rzut dyskiem 
-  Amirzejczyk — 46 09, pchnię­

cie kulą — Choin?, ki — 14.63, 
rzut miotem -  Ciepły — 53 83, 
400 m -  WerMKWkl -  S0.4

Zamieszczanie ogłoszeń o zgubieniu dokumentów
Przypominamy, że zgodnie z Zarządzeniem prezesa Ra­

dy Ministrów z dnia 30. VIII. 1954 r. iMonitor Polski nr 
83/54 — poz. 962)

druk ogtoszeó O UTRACIE DOKUMENTOM
osobistych może nastąpić tylko na podstawie 
pisemnej decyzji organu, który zaginiony doku­
ment wydal, (zaświadczenie) z adnotacją o celo­
wości 1 konieczności zamieszczania ogłoszeń 
w prasie.

Przez dokumenty osobiste rozumieć należy te wszystkie 
dokumenty, które wystawione zostały na nazwisko osób 
i służą do stwierdzenia ich tożsamości (legitymacje służbo­
we, związkowe, szkolne, przepustki itp.).

Równocześnie zawiadamiamy, że nie zamieszczamy ogło­
szeń o zgubieniu:

dowodów osobistych, kart meldunkowych i do­
kumentów wojskowych.

BIURO OGŁOSZEŃ RSW „PRASA" 
GDAÑSK

1266-K

o g i .o s / .e:\ ia  d r o b n e

UNIEWAŻNIAMy skra­
dzioną pieczątkę ąptecź 
ną o treści: „Gdańskie 
Przedsiębiorstwo Aptek 
Przedsiębiorstwo Pań­
stwowe, Apteka Spolecz 
na nr 57. Elbląg, ul. 1 
Maja nr 14. tel 22-63".

1707-P

WUSZCZYŁo Anna. El­
bląg, Grunwaldzka *5 8 
zgubiła legitymację 
krwiodawcy ni 186 gru­
pa krwi „0". US7-P

P. S. S. w ELBLĄGU 
prowadzi skup metali nieżelaznych
w następujących punktach:
DBO Nr 1 ui. Robotnicza 206,

„ „ 2 ul. Konopnickiej 42,
.  „ 3 ul. Kaszubska 1,
* a 5 ul. Armii Czerwonej 57.
» » 6 ul. Grochowska 22,
» * 7 ul. Kościuszki 5,
„ -  9 ul Grunwaldzka 29,

Sklep 64 ul. Grunwaldzka 13,
„ „ 66 ul. Armii Czerwonej 57.
Ceny skupu zostaty znacznie pod­

wyższone. 1352-K

PRACOWNICY POSZUKIWANI
(ilownego księgowego stacji, gorzelanego 
i referenta surowcowego zatrudni od za­
raz Stacja Selekcji Roślin Ciekocino, pocz­
ta Sasino, pow Lębork. Warunki bytowe 
dobre. 1211-K

Technika . mechanika na stanowisko In­
spektora oraz gi. księgowego w jednej ze 
spółdzielni Wybrzeża zatrudni od natych­
miast Krajowy Związek Spółdzielni Tran­
sportu Oddział w Gdyni. Zgłoszenia: sek­
cja kadr, Gdynia, ul Śląska 76, barak 19.

1366-K

Ekonomistę z kwalifikacjami z zakresn 
zatrudnienia i płac zatrudnimy natych­
miast w dziale organizacji pracy i płacy. 
Zgłoszenia kierować: PPiUR „Szkuner", 
dział kadr, Władysławowo, pow. Puck.

1333-K

Kierowcę-mechanika z prawem jazdy I 
kat. ze znajomością samochodów „Diesel 
Krupp Junkers" poszukują Zakłady Płyt 
Pilśniowych w Czarnej Wodzie, pow. Sta­
rogard Gd. Warunki do omówienia na 
miejscu, podania wraz z życiorysem szcze­
gółowym składać w dz. pers 136I-K
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